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CENY OGŁOSZEŃ: 
Za wiersz milimetrowy 
wynosi: Zwycz. za tek- 
stem 10 gr. Nadesłane 
25 gr. Nekrologja20 gr, 
Na pierwszej kol. 40 gr. 
Przed kron, i w rubryce 
„Repertuar* 35 gr. Po 
kronice i komun. 30 gr. 
Dział ekonum. 40 gr. 
Drobne ogł. za każdy 
wyraz 4 gr. Kupno i 
sprzedaż 6 gr. Matrym. 
8 gr. Posz. pracy 3 gr. 
Paski na kolumn. tekst. 
po 32 gr. Ogłosz. zagr. 

o 50'/, drożej. 
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Zwycięstwo Polski 


w bidze Narodów. 


Energiczne stanowisko Skrzyńskiego. — Wszystkie pretensje kolonistów 


niemieckich 
t 


Genewa. 18 czerwca. Popołudniowe posiedze: 
nie Rady Ligi Narodów było poświęcone prawie 
całkowicie sprawom polskim. W sprawie koloni- 
stów niem. po odczytamiu raportu p. Skrzyński 
wyraża w imieniu nządu polskiego zadowolenie 
z powodu zakończenia całej tak skomplikowanej 
Sprawy ‘w duchu równowagi i spokoju. Ishi i 
Bourgois winszują Souza Dantasowi referentowi 
tej sprawy i delegatowi Skrzyńskiecmu z powodu 
szczęśliwych wymików rozwiązania sprawy. Lord 
Falnioor zadaje szereg pytań, odnoszących się do 
zawarcia ugody obecnemu również na zebraniu 
kapitanowi Philimore, który jeździł w tej spra- 
wie do Polski. Stwierdza on, że rzad polski zała- 
twit całą sprawę w duchu największej sprawiedli- 
wości, dając zainteresowanym kolonistom najzu- 
pełniejsze zadowolenie. Przewodniczący Benesz 
oświadcza, że sprawa została zakończona i dzię- 
kuie w imieniu Rady Ligi rządowi polskiemu za 
lego szeroki współudział i załatwienie sprawy w 
duchu sprawiedliwości i słuszności. 

Należy dodać, że Rada Ligi odrzuciła bez- 
względnie zażalenie komitetu anulowanych kolo- 
nistów, którzy protestowali przeciw zawatciu u- 
kładu. 

Następnie przechodzi Rada Ligi do sprawy 
nabycia obywatelstwa. Po odczytaniu przez Son: 
ze Damtesa raportu cytującego zobowiązania dy- 
rektorai Koźmińskiego, jak również noty niemiec- 
kiei. przytacza referent oświadczenie ministra 
Skrzyńskiego, że deklaracja dyrektora Koźmiń- 
skiego została dotrzymana przez rząd polski. Som 
za komunikuje w końcu, że otrzymał wiadomość 
o świeżem wydaleniu Magnusa z Rogowa. Mini- 
ster Skrzyński potwierdza swoie oświadczenie, 
poczem wywiązuje się ożywiona dyskusia między 
nim a lordem Palmoor, który proponuje rezolucję 


odrzucone. 


zobewiązującą rząd polski do zakamunikowania 
Radzie Ligi Narodów rezultatów Śledztwa mają- 
cego się przeprowadzić przez rząd polski w spra- 
wie wywłaszczeń. Minister Skrzyński protestuie 
przeciw tei rezolucji i wykazuje że wystańcza 
przyjęte przez niego w imieniu Polski zobowią- 
zanię oraz wskazuje na niedopuszczałność wszel- 
kiej dyskusji w tej sprawie. P. Skrzyński propo- 
nuże nieprzyjmować żadnej rezolucji a ogramiczyć 
się iedymie do jego oświadczenia i do przyjęcia 
do wiadomości, że władze polskie zbadają ściśle 
akcję komisji likwidacyinei. Mowca wskazuje ró- 
wnież na niedopuszczalność dyskusii nad zobo- 
wiązemiami moralnymi, o których przed zapadnię 
aem wyroku arbitrażowego nie wolno nikomi 
wątpić. Lord Parmoor zgadza się nadać zgłoszo- 
nej przez niego rezolucji formę zwykłej deklaracii 
i z wykluczeniem ustępu o zobowiązaniu rządu 
polskiego do zakomunikowania rezultatów swei 
arkiety. Branting proponuje do początkowej rezo- 
lucji, lecz po ponownem „rzemówieniu p. Skrzyń 
skiego przewodniczący ogłasza decyzię Rady Li- 
gi Narodów przyjmującą do wiadomości rapori 
Souza Damtasa i postanawiającą wciągnąć oświad 
czenie lorda Palmoora i Skrzyńskiego do proto- 
koiu bez przyjęcia jakieikojwiek rezolucii zobo- 
wiazującej rząd polski, Po krótkiej dyskusji w 
sprawie stosunków handlowych w Zagłębiu 
Saary zamknięto 29 sesję Rady Ligi Narod. (Pat.) 
Genewa. 18 czerwca. Ostatnia sesja Rady 
Ligi była dość blada. Pewne ożywienie wniosła 
jedynie sprawa polska. Wskutek nadeszłych 
skarg niemieckich sytuacia była dość trudna, wo- 
kec której osiągnięty rezultat należy uważać za 
nader pomyślny. Wszystkie pretensie niem. zo- 
stały odrzucone. Polska utrzymała zupełnie swe 
stanowisko zajęte od samego początku. (Pat.) 


O dobrą, demokratyczną armię. 


Mowa min. Sikorskiego na plenum Sejmu. 


Warszawa. 18 czerwca. Tel, wł. (WG.) Sen- 
zacją dnia była mowa gen. Sikorskiego w sejmie 
wywołała ona sprzeciwy tylko na ławach mniei- 
sznści narodowych, natomiast wszystkie kluby 
polskie oklagkliwały mowę generała mpednosząc 
jej momenty politycz. Istotnie gen. Sikorski prize- 
chodząc z punktu widzęnia wojskowości. oświad- 
tlii zagadnienia polityki wewnętrznej i zagranicz- 
nej, związane ze sprawą obrony kraju. Było to 
prawdziwe ekspose ministerjalńe, nie izasklepia- 
jące się w jednym resorcie, lecz obejmujące ca- 
fokształt spraw państwowych; posłowie z róż- 


nych frakcji składali życzenia generałowi Sikor: 


skiemu. 


Warszawa 18 czerwca. Na przedpoł. posie- 
dzeniu sejmu ukończono dyskusję nad budżetem 
min. spraw wojskowych. Zabrał głos min. spraw 
wojsk. gen. Sikorski. 

Minister stwierdził przedewszystkiem identy- 
czność poglądów rządu i sejmu na sprawy obrony 
narodn i państwa, która ujawniła sie przedewszy- 
stkiem w przyjęciu niemal wiszystkich cyfr, pro- 


ponowanych przez ministerstwo spraw wojsk., a 
nawet w podniesieniu budżetu wojskowego przez 
komisię budżetową. 

Budżet był układany W tem założeniu, iż fun- 
dusze oddane do dyspozycji wojska w roku ubie- 
głym, będą w całości zrealizowane. tymczasem 
faktycznie zrealizowano tylko 45%. 

Akcja oszczędmościowa doprowadziła do 60 
mili. zł. Zredukowano 2.463 oficerów, pod'wyższo- 
no natomiast ilość podof. o 8.738, l 

Co się tyczy redukcii oficerów, to faktycznie 
jesteśmy poniżej etatu nawet zredukowanego ofi- 
Cerów we wszystkich rodzajach broni. 

Jeżeli chodzi o stosunek budżetu wojskowego 
do całego budżetu, to prostuje minister twierdze- 
nie. że wynosi on 43% i dowodzi, że w rzeczy- 
wistości wynosi ta cyfra 23.4%. 

Minister przystąpił do reorganizacji minister- 
stwa, co da poważną redukcję osobową. Nastąpiła 
również zasadnicza reorganizacja w dziedzinie 
szefostwa armii. Przeprowadzono także seorga- 
nizację dowództw: korpuśnych, zniesiono rejony 
sanitarne i komendy uzupełnień kon. Reorzanizację 
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St. Wołoszyńskiego w Krakowie 


przedwojennego gatunku 6501 


pakowane są obecnie w pudełka bez napisu 
firmowego na spodniejstronie na co zwraca- 
my łaskawą uwagę P. T. Konsumentów. — Do 
nabycia we wszystkich sklepach tytoniowych. 


studenckie urzędnicze i 
cywilne CZAPKI oraz 
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sądownictwa rozpoczęto od oddzielenia czynnika 
administracji od naczelnej prokuratorii wojskowej. 

Dalej zatrzymuje się minister nad sprawą bi- 
downietwa wojsk. poczem omawia zagadnienia 
z zakresu przemysłu wojennego. 

Lotnictwo nasze jest dajekie od ideału i obej- 
niując ministerstwo postawiłem sobie za zadanie 
ulepszenia w tym kierunku, jakoteż w dziedzinie 
broni chemicznej. Wogóle administracja wojskowa 
dąży do bezpośredniego kontaktu z producentami. 

Co do osadnictwa wojsk, stwierdził, że przed 
stawia się ono u nas w cyfrach w woj. wołyń- 
skiem 52.000 ha, w nowogrodzkiem 57.000 ha, 
w poieskiem 30.000 ha. 35% ziemi przeznaczonej 
na osadnictwo należało do właścicieli polskich. 
Pozostałych 65% odebrano Rosjanom, którzy do- 
szli do ziemi tej w sposób przypadkowy nie ma- 
jąc nic wspólnego z pafistwowością. 

W końcu swego przemówienia odpiera p. mi- 
nister kategorycznie zarzut imperializmu i milita- 
rvzmu Polski, 

W głosowaniu przyjęto wniosek p. Kościat- 
kowskiego o wstawienie kredytu na przyznanie 
oficerom i podoficerom garnizonu w Rembertowie 
dodatku stołecznego. 


ODWOŁANIE P. DAROWSKIEGO Z MOSKWY. 

Warszawa 18 czerwca Tel. wł. (W. G.) W dn. 
najbliższych poseł polski w Moskwie p. Darowski 
zostanie odwołany z tego stanowiska i obejmie 
z powrotem miniterstwo pracy i opieki społeczn. 


SCYSJE POSELSKIE. 


Warszawa, 18 czerwca. Tel. wł. (W, G.) W 
związku z zagściem. jakie miało miejsce podczas 
mowy gen. Sikorskiego między posłami Miedziń- 
skim į Anuszem z jednej strony a Hołowaczem i 
Balijem z drugiej, którzy to posłowie wszyscy 
należą do „Wyzwolenia“, zebrał się ten klub na 
nadzwyczajne posiedzenie. Istnieje przypuszcze- 
nie, że starcie słowne na tle różnic przekonanic- 
wych między tymi posłami zostanie załatwione 
pomyślnie i że nie deidzie do rozłamu, o którym 
na wszystkie strony głoszą zarówno „Piast“ jak 
i prawica z góry ciesząc się osłabieniem ilościo- 
wem największego dziś klubu włościańskiego, 
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Dyskusja nad budżetem min. spraw wewn. 


Zbliżenie administracji do ludności. — Projekt ustawy o policji państw. 


Warszawa. 18 czerwca. 

Po przerwie przystąpiono do budżetu minis- 
terstwą spraw wewn. Referent p. Rusinek pod- 
niósł, że budżet ministerstwa ułożony test pod ka- 
siem największej oszczędności. Wydatki mimister- 
stwa preliminowano na 121,676.344, dochody na 
4,871.452 zł. — W zarządzie centralnym wpadł 
w oczy często brak jednolitej organizacji. Tłuma- 
czy się to tem, że wcielono do ministerstwa 
w krórki:a czasie 10 różnych urzędów. Na komisii 
skreślono pozycję na utrzymanie komisariatu do 
walki z lichwą i drożyzną, Mowca uskarzaą się na 
wygórowane opłaty za dowody osobiste. 

Ministerstwo zredukowało o 20% swoich 
urzędników i poczyniło wiele oszczędności w wy- 
daltkach na potrzeby życiowe, Ministerstwo zdaje 
sobie sprawę z niedomagań administracyji i dąży 
do ich usunięcia przez odpowiedni dobór ludzi, po- 
dział pracy * udeskonalenie calego aparatu. Zasa- 
dą przyświecającą ministerstwu pracy iest zbi- 
żenie ndmtnistracji do ludności } wytworzenie wa- 
runku barmoniinego współżycia, szczególnie na 
Jbszarach c mieszanej narodowości. Rząd zwraca 


specja'ną uwagę na kresy wschodnie. W tym kie- 
runku prace przygotowawcze są obecnie prowa- 
dzone przy udziałe rzeczoznawców. 

Minister zapewnia. iż każdy wypadek nadu- 
życia iest obecnie przedmiotem jak naisurowszych 
represji. Dowodem tego są wydalania ze slużby 
i wyroki sądowe. Prócz tego stara się minister- 
stwo wpłynąć na podniesienie poziomu kulturalne- 
go policji. Rząd wniesie także opracowany uż 
projekt ustawy o policji państwowej. Będą znie- 
sione okręgowe i powiatowe komendy jako urze- 
dy, a pozostaną tylko komendanci oddziałów w3- 
jewódzkich i powiatowych. Nadto będą poddar.e 
organa povicji Ściślejszej wladzy administracyjnej. 

W dyskusji pos, Griinbaum domaga się wy- 
konania traktatu wersalskiego, P. Bogusławski żą 
da należytego traktowania włościag w urzędach. 
P. Jaremicz (klub białorus.), uskarża się na uciyk 
ludności biaioruskiej, głosować będzie przeciw 
budżetowi ministerstwa. 

Po przemówiemu pos, Kozłowskiego posi de 
nie zamknięto. Nasiępne 20 bm. (Pat.) 

«s—QQ—— 


Polityka szczerości i czynów. 
Deklaracja rządu Herriota. — Świecka polityka. — Swobody obywatelskie. 
Równowaga budżetowa. — Polityka godności i pojednania. — Dłoń wy- 
ciągnięta do demokracji niemieckiej, pięść dla nacjonalistów.— Nawiązanie 

stosunków z sowietami. 


Paryż, 18 czerwca. Wygłoszone przez Her- 
riosta w Izbie deputowanych oświadczenie rzą: 
dowe potwierdza zamiar zniesienia ambasady 
przy Watykanie. Rząd przyznaje funkcjonariu- 
szom państwowym prawo zrzeszania się nie zrze- 
kając się jednak praw swoich na wypadek wspól- 
nej akchi funkcionariuszy skierowanej przeciw in- 
teresom narodu. Rząd będzie czujnym strażnikiem 
kredytu francuskiego starając się 0 utrzymanie 
równowagi budżetowej oraz poczyni usiłowania 
celein zmniejszenia długu płynnego. 

Pnzeprowadzona zostanie reorganizacja armii 
i zastosowana redukcia czasu siużby wojskowej, 
jednakże tak, aby Francja nie była: ani przez chwì 
Ję osłabiona i zagrożona, 

Francja odrzucając wszelką myś! o aneksiach 
i podbodach pragnie jedynie bezpieczeństwai i cał- 
kowitej niezależności. Rząd bronić będzie wy- 
trwale praw przysługujących Franch na podsta- 
wie traktatu. Mamy prawo do odszkodowań. 

Przystąpieńie Niemiec do Ligi zależy wyłą- 
cznie od nich samych, jeżeli tylko uczynią zadość 
wymaganiom traktatów w sprawie odszkodowań 
i bezpteczeństwa. Obecny stan rzeczy w Niem- 
czech nasuwa konieczność zabezpieczenia. Francił 
i irvyvch narodów przeciw możliwości nowej o- 
fenzywy nacionalistycznego Pangermanmizmu, Nie 
uważamy za możliwe ewakuować Ruhry przed 
o.rzymaniem zastawów przewidzianych w spra- 
wozdaniu rzeczoznawców, oraz gwarancji istot- 
nego wykonania zobowiązań. W interesie poko” 
należy również przeprowadzić kontrole zbrojęń 
niemieckich. 

Będziemy dążyć do poparcia i wzmocnienia 
dacha demokratycznego u wszystkich narodów. 
Uczvnimy wszystko co będzie możliwe aby 


wzmocnić Ligę Narodów oraz nadać wielkie zvar 
czemie jej zaleceniom o charakterze międzynaro- 
dowym i arbitrażowym. 

Postaramy się o zacieśnienie więzów łączą- 
cych nas z naszymi przyjaciółmi i sojusznikami. 
Francja. której obce jest uczucie nienawiści, po~ 
traf: jednak nie okazać naimniejszej słabości w 
stesunku do tych. którzy w Niemczech nie wy-- 
rzekli się gwałcenia traktatów, podsycania ducha 
odwetu i myśli o odbudowie monarchii. Pragnie- 
my, aby demokracia niem. nabrała siły i zgadza» 
my się już teraz na wydanie życzliwych zarzą- 
dzeń, które wykażą, że jeżeli rząd niem, przy- 
spieszy prace konieczne dla loialnego wp:owa- 
dzenia w życie postanowień sprawozdania rze- 
czoznawców, wówczas rząd francuski będaie u- 
miał gcdnie odpowiedzieć na wysiłki Niemiec, do- 
browolnie kierujących się zasadami demokratycz- 
nymi do ustalenia: pokoju. 

Mimc tragicznych różnic w doktrynach jakie 
dzielą nas od sowietów, niezapominamy, że naród 
resyjski krwawił się długo z nami na polu bitew 
i przygotowujemy już obecnie podstawy normal- 
nych stosunków z Rosią. Czynimy to jednak przy 
peinem poszanowaniu istniejących traktatów oraz 
w spcsób uwzględniający interesy Francji. Zre- 
sztą rozpoczęliśmy już gromadzić informację w 
tej sprawie. jedyną polityka godna Francii jest 
polityka oparta na zasadach uczciwości. (Pat.) 


SóNAT GORĄCO PRZYJMUJE OŚWIADCZENIE 
RZĄDU. 

Paryż. 1S czerwca. W senacie oświadczenie 
rządowe przerywano często oklaskami przez 
dwie trzęcie zgromadzonych. (Pat.) 

— Dnm 


Wielka kompromitacja faszyzmu. 
Próby uspokojenia opinji PUBHĘUE pań Dalsze aresztowania. — Wzburzenie 


Rzym. 18 czerwca, Agencja Stefani'ego do- 
nosi. że zbrodnia dokonana na Matteottfm wy- 
wołała ogólnie oburzenie opinii pubkoznej. Obec-- 
nie można patrzyć na sytuację z daleka większym 
spokojem. (Wszyscy uczestnicy zbrodni zostali a- 
resztowami zaś policja znajduje się na tropie kii- 
ku wspólników. Mussolini domaga się aby spra- 
wiedliwości stało się zadość bez wzgledu na to, 
kto jest winowajcą. Nominacja ministra Spraw 
wewr., Zmiana na stanowisku głównego dyrek- 


tora policji śledczet oraz aresztowania ubiegłeń. 
nocy 4-ech podejrzanych osobników, miały na 
zeju uspokojenie opinii publicznej. Wielkie orga- 
nizacje robotnicze, socjalistyczne, katolickie i in- 
rych partii, zwróciły się do swoich zwolenników 
o zachowanie spokoju i powstrzymanie się od 
manifestacii. (Pat.) 

Rzym. 18 czerwca. Wczoraj dokonano koń- 
frontacii szofera Colliniego z Dumintm, w porr 
dnie przesłuchano Filljppele'go. W Genui aresz- 
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towano redaktora „Corriere d'ltalia* Delassi'egu- - 
który towarzyszył Fillippele' mu w jego ucieczce. 
W kufrze Fillippele' go znalazł sędzia śledczy po: 
'krwawione i pocięte na cztery części spodnie 
Durmintego. pocięte ną części pokrowiec automo- 
bilu, bilety wizytowe Matteotti'ego, nóż į rewol- 
wer. (Pat.) 

Rzym. 18 czerwca, Wczoraj odstawieno do- 
więzienia sądu karnego w Rzymie Filleppele'ego. 
W bagażu podróżnym Fillippeliego znaleziono da 
kumenty, które wyjaśniają morderstwo. Wiełkie 
wrażenie wywołało przybycie do Rzymu kilku 
uddziałów toskańskiej milicji narodowej. Naczelny 
redaktor Corriere d' Italia Quilizi został wyłklu- 
czony ze związku faszystów. (Pat.) 

Rzym. 18 czerwca. Wczoraj powtórzyły się 
manifestacje z powodu zniknięcia Matteotti'ego. 
Kiedy po odprawieniu mszy za spokój duszy za- 
mordowanego przewódcy socjalistów w bramie 
kościoła ukazała się siostra i żona Matteotti'ego, 
tłum wołał: Śmierć  mordercom  Matteotti'ego. 
Wówczas :zwróciła się wdowa do tłumu ze sło- 
wami: Pomużcie mi odszukać zwłoki męża. Sto- 
stra zaś Matteottitego rzueiła się do nóg przecho- 
dzącego tamtędy wyższego oficera z prośbą o 
oddanie zwłok. Wdowa dodała: Niech pan powie 
narodowi włoskiemu, że wdowa po Matreotti'm: 
nie pragnie zemsty, lecz chce tylko, aby iei od- 
dano zwłoki ukochanego męża. Pani Matteotti zo- 
stała przyigta po południu przez kardynała sekre- 
tarza stanu, prosząc © umożliwienie audiencji u 
Oica świętego. Papież obiecał przyjąć ią i poleci! 
przesłać jej błogosławieństwo apostolskie. (Pat.) 

Rzym. 1$ czerwca, Polradio. Polica posznte 
kuje dyrektora dziennika „Il. Nuovo Paesse* Ros- 
siego. (Pat.) 


DYMISJA GABINETU WŁOSKIEGO. 
Rzym 18 czerwca. „Giornale di Italia“ donosi, 
że wszyscy ministrowie podali się do dymisji, po- 
zosiawtając Mussoliniemu swobodę działania. 


TENDENCYJNE INFORMACJE PAT-a A STAN 
b FAKTYCZNY. 


Podając telegramy PAT-a musimy zwrócić 
uwagę na fakt, że nasza rządowa aiencja powta- 
rza bezkrytycznie komunikaty faszystowskie, 
które z natury rzeczy są jednostronne i między 
sobą Sprzeczne. Zdaje zie, że obrona faszyzmu nie 
powinna być celem PAT-a, 

Temktardziej, iż z prasy niefaszystowskiej do— 
wiadujemy się o tak haniebnych czynach. że ża- 
dne faszystowskie uspokojenia nie zdołają ich Zza- 
trzeć. Faktem jest, że zamordowanie posła Matte- 
ottegó miało tło finansowe i polityczne. Faszys- 
to wskie min. spr. wewn. uprawiało interesy z pry- 
watnymi firmami a miepożadanych Świadków 
usuwało z widowni. W spółce z faszystami było 
towarzystwo naftowe Sinclair a nawet jaskinia 
gry w Monte Carlo. Zresztą o zdrowiu moralnem 
faszystów Świadczy miedopuszczona pod głoso- 
wanie rezolucja komitetu parlamentarnego faszy- 
stów, by rozwiązać partję obecną a zorganizować 
zupełnie nową. 

Aresztowany pachołek faszystowski Dumini, 
powiedział: „Mam 11 albo 12 morderstw na su- 
mieniu. Jestem calkowicie w mocy tych, dla któ- 
rych pracowałem. Miałem do wyboru albo głód 
albo Śmierć”. 

Ajencja Stefaniego pisze o uspokojeniu opinii. 
Tymczasem faszyści ściągają do Rzymu i tłumią 
brutalnie wszelkie manifestacje. Gdy uniwersytet 
rzymski +wywiesił żałobną chorągiew, faszyści 
zmusili rektora do zdjecia znaku ich hańby. Nie 
mogli tylko wpłynąć na związek pracy, który na 
walnemm zgromadzeniu  odtrąci! faszystowskiego 
kandydata i większością głosów wybrał na pre- 
zesa wroga faszystów, gen. Bencirenga. 

" W całym kraju odbywają się zebrania protes- 
tujące a komuniści proklamują strajki. Policja tłu- 
mi je jak może, a prasa faszystowska zachęca do 
wzmocnienia terroru względem niefaszystów. 

Tymczasem jakieś niewidzialne ręce składają 
co chwila Świeże kwiaty na miejscu, w którem 
pochowano Matteottiego, które policja faszysow= 
Ska starannie usuwa. 

Oto jak się przedstawia uspokojenie umysłów,. 
reklamowane przez Aliencję Stefaniego i naszego” 
nieudolnego PAT-a. 
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Lwów w magistrackiej niewoli. 
Obszarnik nędzarz. 


Jedenaście tys. morgów dóbr miejskich. — Dyletancki zarząd i dyletancka 

kontrola. — Nieopłacająca się dzierżawa. -— Gospodarka zakładu aprowi- 

zacyjnego. — Kosztowne majówki „kontrolne*. — Wynik: dobra nie dają 
dochodów. 


Jeżeliby prywatny człowiek był właścicie- 
lem tego kompleksu ziemi, co gminą miejska, i tak 
Jak ona niemi rządził, to jego rodzina z pewnuś- 
«ią poddałaby go pod kuratelę, gdyż w przeciw- 
-nym razie dawnoby te dobra przeszły w inne rę- 
dce. A miasto nasze z fundacjami pod iego zarzą- 
dem zostającemi, administruje majątkiem, liczą- 
«cym około jedenaście tysięcy imorzów roli, past- 
wisk į; lasów, w czem około 2.500--2.700 morgów 
ornego i łąk, 

Mali budzie mają tą wielką ambicję, że chcą 
i muszą się ną wszystkiem rozumieć. Są w za- 
rządzie miasta reprezentowane wszystkie rzemio- 
sla, rzeźmictwo, cukiernictwo, zasiada w niej cały 
szereg różnego autoramentu inteligentów, ale nie 
ma ani jednego fachowego rolnika lub leśnika, -— 
Jest rzeczą powszechnie znaną, że „laik* kpi 
z przesądów fachu i z lekceważeniem odrzuca po- 
trzebę wniesienia niezbędnej do prowadzenia każ- 
dego przedsiębiorstwa rutyny. Takimi są i nasi 
nadni. 

Liczni właściciele dóbr ziemskich o ile nie sa 
"sami zawodowymi agronomami lub leśnikami. sta- 
wiają we własnym interesie na czele zarządu swo- 
ich majątków fachowo wykształconych ludzi, — 
W zarządzie dobrami miejskiemi zastępuje faciio- 
wego zarządcę komisja, składająca się z ludzi róż- 
nych zawodów. Jest tam: profesor Politechniki, 
architekt, sędzia, cukiernik, drukarz, urzędnik ko- 
iejawy — no i inni podobni fachowcy, którzy na 
właściwości ziemi, iej uprawie, glebie i podglebin, 
koniecznych warunkach potrzebnych do wypro- 
dukowania tego ziarna, o wyciągnięciu praktycz- 
nego wniosku z prób agronomicznych; dalej o za- 
drzewieniu poręb leśnych, przystosowaniu róż- 
nych gatunków drzew do rozmaitej gleby, obli- 
czaniu zysków i procentów od kapitału — nie- 
tylko tego, który majątek przedstawia, ale i od 
użytego do wkładów. — pojęcia nie mają, mimo, 
Że ich ocenie sprawy te podlegają. 

Wykonawcą tych „fachowych dyletantów* 
i zarazem administracyjnym zarządcą jest urzę- 
dnik Magistratu, prawnik, który o agronomii także 
-€o nie coś wie ze słyszenia, Mógłby: wprawdzie 
niejednokrotnie, jak każdy wykształcony czło- 
«wiek, korzystając z kompetentnych wskazówek, 
i dobrze gospodarzyć, rozumie się, że przy pomo- 
cy sił fachowych, gdyby nie był krępowany z je- 
<dnej strony postanowieniami tei dyłetanckiej ko- 
misji dóbr, z drugiej strony załeżny od prezydenta 
"miasta, który ostatecznie i nieodwołalnie decyduje, 
co wolno a czego nie wolno zrobić. 

Dobra te administrowane sy dotąd systemem 
dzierżawnym. Nie wchodząc w to, kto dzierżawę 
otrzymywał, faktem jest, że pomimo niskich tenut 
dzierżawnych, każdy dzierżawca narzekał, że tra- 
ci, żądał najczęściej opuszczenia mu części czyn: 
szu dzierżawnego; budynków mieszkalnych i gos- 
podarczych odpowiednio nie konSerwował, — 
i miasto z tych dóbr żadnego dochodu nie miało, 
Budżetowano wprawdzie zawsze około 6.000 do 
8.000 koron czystego rocznego zysku z wszyst- 
kich dóbr, lecz tei kwoty do czasu wybuchu woj- 
ny. w żadnym roku nie uzyskano. Czy i fakty- 
oznie przynosiły Coś — i de — tem nikt Się nie 
interesował, gdyż departament rachunkowy (tu 
znowu jest nieprześcigniony unikat biuralistycznw) 
aizdy na czas zamknięcia rachunkowego nie Zro- 
bił i Rada miejska na ślepo Zawsze budżetowała. 

W czasie wojny, gdy do Rady mieiskiei do- 
stały się żywioły, z którymi współpracę sfery 
„mieszczańskie zupełnie dawniej wykluczały i o 
dobrowoinem dopuszczeniu ich do niej nawet nis 
myślały, — spostrzeżono się, że iest się wielkim 
obszarnikiem, że majątek ten przecież coś lest 
wart i powinien coś przynosić, poczęto się trosz- 
czyć o zwiększenie ich rentowności. Uznano więc 
gospodarke systemem dzierżawnym za złą i po- 
stanowiono piowadzić ją we własnym zarządzie 
Termin, w którym objęcie to miało nastąpić, ozna- 
ozono na rok 1923, do którego to czasu miały wy- 
zgasnąć wszystkie umowy dzierżawne. 


Aż do tego czasu, w miarę jak która dziesża- 
wa wygasła, miał zakład aprowizacyjny na wia- 
sny rachunek za opłącaniem do funduszu dóbr 
odpowiedniego reiutum opuszczonymi przez dzier- 
żawców  foiwarkami administrować. Obojętnera 
tu na tym miejscu, czy aprowizacia miejska na 
tej adm.nistcacji dobry interes zrobiła, — dość, 
że jakkolwiek relutum płacone przez nią nie jest 
większe (zwaioryzowane) c€ czynszów dzierżaw- 
nych, które dawniejsi dzierżawcy płacili, zakład 
aproawizacy:ny dość znacznym nakładem w fol- 
warkach przez siebie administrowanych budynki 
mieszkalno į gospodarcze przez wojnę zniszczone 
bądź nowe postawił, bądź do użytku zdatąymi 
uczynił. Pod tym względem dobra te zyskały, 
otrzymując konieczne do prowadzenia prawidio- 
wej gospodarki rolnej budynki. 

Wytkniętym celem, dla którego administrację 
zakładowi aprowizacyjnemu powierzono, było 
giównie to, że chciano uzyskać daty, czy przejście 
gospodarki z systemu dzierżawnego do własnego 
zarządu okaże się dla miasta korzystniejzę, ku 
czemu miały służyć założyć się mające rejestry 
gospodarcze, wykazujące wkłady i dochody, które 
miało się przedkładać z rocznymi zamknięciami 
rachunkowemi komisii dóbr miejskich. 

Otóż pomimo, że od kilku lat zakład aprowi- 
zacyjny dobrami temi administruje i pomimo, że 
rok 1923 już upłynął, komisja dóbr różnicy między 
tymi dwoma Systemami administracji nie zbadała. 
gdyż tych zamknięć z rejestrami gospodarczemi 
nikt jej nieprzedłożył dotąd i nikt nawet iego nie 
żąda. Swoja drogą byłaby może w kłopocie ca 
z niemi zrobić, Fachowe bowiem wiadomości w tei 
dziedzinie członków komisji równe są zeru. 

Za to trzeba widzieć ich „ważne“ miny pod- 
czas lustracji zarządzanych kilka razy w letnich 
miesiącach, Mimowoli przypomina się anegdotka 
wojenna, kursująca o Śp. cesarzu Franciszku Jó- 
zefie, którego zamiast do szpitala zawieziono do 
(Galerji obrazów. Nie zdając sobie sprawy gdzie 
jest, a uwiadomiony poprzednio, że mają zwiedzić 
szpital. stawał przed każdym obrazem i ze smu- 
tną miną kiwal głową, mrucząc „blass, sehr blass“. 
Tak i tu prezes komisji, poczciwy staruszek, opro- 
wadzany po polach. kiwa głową, mrucząc: „hm, 
nieźle, bardzo ładnie“ ale dlaczego dobrze į ładnie, 
czy dlatego, że dobrze się gospodarzy, czy, że la- 
dnie wygląda słońcem oświecony letni krajobraz? 
Trzeba widzieć minę ekonoma, który oprowadza 
grupkę radnych po polach, tłumacząc im, co i gdzie 
posiano i posadzono, i jego zdziwienie, że ani kry- 
tyki ani pochwały nieusłyszy, natomiast naiwne 
pytanie tei fachowej komisji w zdumienie i am- 
baras go wprawiają i trzeba widzieć ich, gdy n. p. 


z prezydentem miasta na czele dziwią się krowie, 


która dwoie byczków bliźniaków porodziłą, a nie 
cieliczek. Kończy się ta ltstrącja sutym podwie- 
czorkiem na folwarku, Przez zakład aprowizacyi- 
ny zastawionym, którego koszt z powodu spoży- 
cią różnego rodzaju wódek, piwa, kiełbas i kietba- 
ek, kurcząt, sera, masła i różnych nowaliji przez 
kilkunastu radnych z prezydentem na czele, tyleż 
urzędników, (swoją droga nie mających nie wspó!- 
nego z administracją dóbr), woźniców i szoferów, 
tudzież koszt użytych powozów pod tę liczną ko- 
misie, koni i benzyny do automobili. starczyłby 
przez miesiąc może do poprawienia wiktu preben- 
darjuszów w zakładzie Łazarza lub  Bilińskich, 
albo na dostarczenie mleka niemowiętom w miej- 
Skim zakładzie Sierót, z braku którego tych nie- 
szczęśliwych dzieciąt nie można nieraz przy ży- 
ciu utrzymać. Hucznie i Wesoło wraca do miasta 
ta fachowa komisją lustracyjna, — opowiadając 
sobie — czytelnicy myślą zapewne, że o wyniku 
lustracji, — mie, o dobroci lub brakach podanych 
potraw. To też w żadnym protokole z posiedzeń 
komisii dóbr, nie ma ani jednego zapisanszo wy- 
niku z przeprowadzonych lustracji, gdyż musia- 
noby chyba pisać o kiełbaskach i kurczętach. Są 
to majówki, urządzane dłą Zroną wybranych na 
koszt i za grosz niestety publiczny, 


| Prędkość wia- 


Co jest wart zarząd dóbr, pod taka firmą pro- 
wadzony, i jakie korzyści może majątek ten mie- 
szkańcom miasta lub fundacjom, których iest wła- 
snością, przynieść, łatwo sobie wyobrazić, 

Dochody. które miasto jako obszarnik z dóbr 
swoich pobiera, nie starczą na utrzymanie śred- 
niego urzędnika, na zaprenumerowanie pism, na 
co każdy — nawet mnieiszy obszarnik — bez naj- 
mniejszego uszczerbku pozwolić sobie może. Tak 
wygląda gospodarka dobrami mieiskiemi. 

Czuiny. 


PRZEKSZTAŁCENIE „ECHA WARSZAWSKIE- 
Go“. 

Warszawa 18 czerwca. Tel. wł. (W. G.) Ko- 
rzystając z choroby p. Grotkego, który przeszedł 
ciężką operację, wspólnicy jego w wydawnictwie 
„Echo Warszawskie" posłowie seimowi Kowal- 
czuk, Bydłowski, Rusinek i inni zwołali zgroma- 
dzenie wspólników, na którem postanowiono 
przekształcić „Echo Warszawskie“ w organ wy- 
bitnie partyjny. Dotychczasowy redaktor Zachar- 
jasiewicz otrzymał dymisję. Redaktorem maczet- 
nym pisma został dr. Wł. Włoch. który szczetze 
zbliżył się do „Piasta“. 


'RZEKSZTAŁCENIE KONSULATU AUSTR. 
W KRAKOWIE. 

Wiedeń. 18 czerwca, Jak słychać w kołach 
rządowych, dotychczasowy konsulat austriacki w 
Krakowie ma być zniesiony, a agendy konsularne 
mają być powierzone konsulowi honorowemu. 
Nadto mają być utworzonę konsulaty honorowe 
w Bielsku i Katowicach. (Pat.) 


PRZESILENIE GABINETOWE NA LITWIE. 


Kownu 18 czerwca. Utworzenie gabinetu 
przez Tumenasa nie jest jeszcze pewne. W razie 
odmowy Tumenasa, utworzenie gabinetu powierzy 
prezydent republiki prawdopodobnie Krupowiciu- 
szowi. (Pat.) 


ANGLJA WOBEC MORDU MATTEOTTIEGO. 

Paryż 18 czerwca. „Quotidien“ donosi, że 
Mac Donald: niechce pertraktować z Mussolinim. 
który zapowiedział swój przyjazd do Szwajcarii. 
Odmowa ta spowodowana została ostatniemi zaj- 
ściami we Włoszech. 

Londyn 18 czerwca, „D. Tel.“ donosi, że par- 
tia robotnicza w obecności Mac Donalda jakoteż 
kieruiących członków gabinetu, przyjęła iedns- 
myślnie rezolucję w sprawie zamordowania: Mat- 
Teottiego. 


AMNESTJA NA TERYTORJUM OKUPOWANEM. 


Paryż 18 czerwca. Agencia Havasa donosi 
oficjalnie, że gen. Nollet ma wypracować zarzą- 
dzenie, dotyczące przeprowadzenia ammnestji na 
terytorium okupowanpem, a to w celu przywróce- 
nia normalnych stosunków z Niemcami. Kwestia 
ta była przedmiotem narad jakie odbywały się 
między MHerriotem, Nolletem a głównodowodza= 
cym wojsk okupowanych. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
Obserwaterjum astronomicz. Politechniki Lwowsk. 
z dnia 18 czerwca 1924. 


7 rano 1 popoł. 9 wiecz. 
Ciśnienie po- 
wietrza „| 7305 mm | 7303 mm 7304 mm 
Temperatura .|| + 168°C | + 2260C | + 170:C 


Kierunek wiatru NE 


tru (w kilom. 
na godzinę) . 
Temperatura najwyższa -|- 250, najniższa -| 158. 
Godziny podane według południka lwowskiego 
(np. 7 godz. iw. = 6 g. 24 m. środk.-europ.). 
Oznaczenia kierunków wiatru: N=północ, E=wschód, 
S = południe, W = zachód. b 
Uwaga: rano deszcz, następnie pogoda przy zmien- 
nem zácūmurzeniu. 
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Tragiczne zajścia listopadowe przed sądem. 
DALSI ŚWIADKOWIE. 
(Od naszego specjalnego korespondenta.) 


Kraków. 17 czerwca. 

Zeznania tych świadków nie wniosły nicze- 
go nowego do rozprawy, obciążyły tylko tych, 
którzy zasiedli na ławie oskarżonych pod zarzu- 
tera kradzieży. Obfitowały natomiast zeznania w 
liczne wesołe momenty zwłaszcza, gdy przed try 
bunałem stawał chłopi z okolic Krakowa, których 
przerażała atmosfera sądowa, liczna ława sę 
dziów, obrońców i oskarżonych. Nie mnięj humo- 
ru wniosły na salę zeznania powołanych na świad 
kgw dozorczyń krakowskich, zwłaszcza, gdy 
konfrontowane z oskarżonymi, rozpoczynały z ni- 
mi donośną kłótnię, którą uspakajać musiał do- 
piero przewodniczący. 


„SZCZĘŚLIWY DZIEŃ* OBROŃCÓW. 

Był natomiast dzień dzisiejszy „szczęśliwym 
dniem“ dla obrońców, ponieważ Trybunał „wy- 
jatkowo*, po dłuższe naradzie, zaakceptował 
wniosek obrońców. Chodzgło o uznanie przysię- 
gi jednego ze świadków za nieważną, ponieważ 
świadek ów brał sam udział w tej samej akcji 
(znoszenie karabinów) © który obwiniony jest 
oskarżony. oraz wniosek drugi, aby nie odbierać 
przysięgi od drugiego świadka, który był rów- 
nież podejrzany o udział w zaijściach, lecz docho- 
dzenia przeciw niemu z powodu braku podstaw 
zaniechano. Mimo sprzeciwu prokuratora Trybu- 
hał przychylił się do wniosku obrońców. Pan pro- 
kurator zastrzegł sobie skutkiem tego „zażalenie 
nieważności”, 


WIĘKSZE ZAINTERESOWANIE 
wywołały zeznania st. wywiadowcy policji Niem- 


wiedziach, oskarżając niektórych obwinionyck, 
mimo, iż nie miał dokładniejszych danych. Na 
skutek tego zarządał obrońca dr. Lustęarten po- 
wołania na świadka sędziego śledczego, który 
przesłuchiwał Niemca, oraz przeprowadzenia wi- 
zii lokalnej miejsca, z którego Niemiec przepru- 
wadzał swe obserwacje, celem wykazania, iż 
z miejsca, kióre zapodał Niemec, nie można było 
widzieć tego, o czem Świadek zeznawał Trybu- 
nał nie odpowiedział jeszcze na ten wniosek. 


SZYBSZE TEMPO PRZESŁUCHIWANIA 
ŚWIADKÓW. 

Na skutek jednodniowej przerwy w rozpra: 
wie, [przewodniczący r. Markiewicz prowadzi 
przesłuchania świadków w szybszem tempie, 
chcąc pówelować stracony Czas. Powołanych na. 
mniej ważne okoliczności świadków przesłuchu* 
ie przewodniczący zaledwie kilka minut, przyczem 
zarówno obrońcy: jak i prokurator nie zabierają 
głosu. W. Leediger. 

00o 

Kraków 18 czerwca. Przez salę przesunęło 
się 20 świadków, którzy. zeznawali w sprawie ob- 
winionych Jaskowskiego, Zajdowskiego, Barana, 
Bema, Bierada i Mazurkiewicza. Interesuiące były 
zeznania św. Zofii Ulberskiei i Zofji Wielgusz. 
gdyż poza zeznaniami obciążającemi ob. Zajdow= 
skiego świadkowie ci dokładnie przedstawili sytu- 
ację na ul. Garbarskiej, od chwili wycofania się 
policji do wjazdu szwadronu ułanów. Świadkowie 
stwierdzają, że szwadron spokojnie wieżdżał przez 
pustą ul. Garbarską ku Hotelowi Krakowskiemu, 
gdy z poza ogrodzeń realności Tyszkiewiczów 


cą, który ustawicznie plątał się w swych odpo- lukrycł tam bojowcy powitali go strzałami. (AW). 


Z Rady miej ueej, 


DROGOCENNY DAR 4 KARTONÓW Z CYKLU 
„WOJNA“ A. GROTTGERA. — DYSKUSJA 
BUDŻETOWA, — OPTYMIZM RTFERENTA 

I PESYMIZM RADNYCH. 


Wczorajsze posiedzenie, któremu przewodni- 
czył prezyd. Neuman, poświęcono dyskusji budże- 
towej, padły w niej krytyczne uwagi na temat go- 
spodarki miejskiej, 

W wyborze uzupełniającym do wydziału m. 
Kasy oszczędności zostali wybrani radni: dr. Er- 
nest Adam, dyr. Bol. Lewicki, Edmund Philip, dr. 
Zdzisław Próchnicki. 

R. Drexlerówna przedstawiła akt darowizny 
4 kartonów z cyklu „Wojna* Artura Grottgera. 
Miejskiej Galerji narodowej przez pp. dr. Bade- 
niego. sen. Lewakowskiego, Bank przemysłowy 
i Spółkę akc. dla gazów ziemnych. Kartony te 
były w posiadaniu wnuczki cesarza Franciszka 
Józefa, ks. Wimdischgraetz, od której ofiarodawcy 
odkupili je. W ten sposób skompletowany zostal 
wymieniony cykl, atbowiem już w latach 1919 do 
1923 min. oświaty dało Miejskiej Galerji narodowej 
w stały depozyt siedm kartonów z cyklu „Woi- 
ny“. Rada miejska wyraziła podziękowanie ofia- 
rodawicom, Za tydzień cykl powyższy będzie wy- 
stawiony dla zwiedzająceł publiczności. 

R. Felsztyn przystapił do referowania budżetu 
na rok 1924. 

Preliminarz budżetu gminy m. Lwowa na rok 
1924 przewiduje rozchody zwyczajne w sumie mk. 
385.886,535.166, a przychody mk. 380.973,832.332, 
zamyka się zatem niedoborem w kw. 4.892,702.834, 
czyli zaledwie 11/4% przewidzianych rozchodów. 
a z doliczeniem rozchodów nadzwyczajnych j pre- 
liminowanych ną mk, 3.508,000.000, co czymi ra- 
zem mk. 8.400,702.834, niespelna 2'/:% przewi- 
dzianych rozchodów. 

Referent wyraża zdanie, że preliminarz ten 
jest ostatnim preliminarzem zamykającym się nie- 
doborem. Wszystko za tem przemawia, że poży- 
cziki ną bieżące wydatki gmina w r. 1924 zacią- 
gnąć nie będzie miała potrzeby. 

'Przyięcie przez rząd szkolnictwa ludowego, co 
stanowi poważną ulge dla finansów miasta. nie 
uwolniło jednak gminy od poważnych Świadczeń 
na cele kulturalne miasta. Koszta kwaterunku i po- 


boru wi r. 1919 stanowiły 1.4% sumy metto roz- 
chodów gminy, obecnie przewidziane są z kwotą 
mk. 196.179.474 czyli zaledwie 0.1% ogółu netto 
wydatków. 

Dobroczynność publiczna preliminowana jest 
na mk. 330,112.404, czyli 0.2% ogółu netto wydat- 
ków. Na drogi, bruki i płantacje preliminuje się 
netto 5.2% ogółu netto rozchodów, ti. 7.807,476.195 
mk. Na kanalizacje miasta preliminarz przeznacza 
11.880,660.000 mk. netto, czyli 10.5% całego netto 
preliminarza, Słowem, na drogi, bruki, plantacje 
i kanalizacje przewidywane rozchody są wydat- 
niejsze miż dawniej. Tak Samo na czyszczenie 
miasta: preliminuie się bowiem netto 15.760,036.000 
mk. czyli 10.5% ogółu netto wydatków wobec 
7.1% w r. 1914. Wreszcie na zarząd długów miej- 
skich 18.558,556.612 mk czyli 12.3%. Spłata dłu- 
gów bierze stosunkowo mniejszy udział w rozcho- 
dach jak przed wojną, objaw dokonywującej się 
sanacji finansów miasta. 


Rok 1924 zapowiada się też jako rok dokona- |, 


nej sanacji finansów miasta. — Dochody gminy 
w pierwszych czterech miesiącach b. r. wcale po- 
kaźnie przewyższają rozchody gminy, tak, że 
gmina będzie jeszcze mogła w r. 1924 przystąpić 
do naprawy zniszczonych w czasie wojny dróg, 
bruków i plantacji, do dalszej budowy kanałów, 
do rozszerzenia wodociągów (oby się to wszystko 
stało) i do dalszych inwestycji z nadwyżek włas- 
nych dochodów. bez uciekania się da zaciągania 
długoterminowej pożyczki amortyzacyjnej 

Na razie uporządkowane Wreszcie — jak 
stwierdza referent — finanse miasta. przecie nie 
pozwalają jeszcze przystąpić do utżenia miejskich 
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ciężatów podatkowych. 


DYSKUSJA. 

Dr. Dwernicki po krótkiem przemówieniu 
zgłosił następujące rezolucje: 

„Wzywa się Magistrat, aby najdalej do paź: 
dziernika br. przedłożył komisii budżetowej pre- 
liminarz budżetu na r. 1925, tak, ażeby ten, bud- 
żet został najpóźniej z początkiem grudnia br. 
przedłożony Radzie miejskiej . 

„Wzywa się prezydium, aby opracowało i 
przedłożyło Radzie miejskiej, wraz z budżetem 
nar . 1925 wnioski co do wprowadzenia reformy 
administracji gminnej w Kierunku oszczędności i 
zmodernizowama spogobu urzędowania. 


R. sen. Thulie czyni zarzut prezydjum miasta, 
że nie popiera odpowiednio ruch budowlany, czy- 
nione sa trudności w wydawaniu konsensu. Sy- 
stem biurokratyczny Magistratu należy grunto- 
wnie zmienić. Następnie krytykuje teatr. Wysta: 
wia się talkie sztuki, w których apoteozuje się nie- 
tylko zdradę małżeńską, ale nawet zdradę ko- 
chanka (ogólna wewolość). Opieka społeczna wy- 
maga reformy. Obecnie daie się stałe zasiłki mie- 
sięczne w kwocie zaiedwo 250.000 mp. co jest 
Śśmiesznem. Piekącą jest kwestia mieszkaniowa, 
którą należy pchnąć na właściwe tory. 

R. Szafrański zapytuje, dla kogo właściwie 
istnieie miejska kasa oszczędności, gdzie biorą 
120% od pożyczki, krytykuje system ściągania 
podatków przez Magistrat, a dalej wspommaląc 
0: oszczędności, stawia imieniem swego klubu 
wniosek, aby skreślić w budżecie pozycie płacy 
dla dwu prezydentów. 

R. Szczytek stwierdza, że budżet w obecnej 
chwili jest nierealny, a dyskusja jest bezprzedmio- 
towa. Należy odroczyć wszystko aż do chwili, gdy 
będziemy mieli budżet realny.  Mowca wzywa 
prezydjum miasta, aby w okresie powakacymym 
przyszło na Radę miejską z projektem Wielkiego 
Lwowa, również, aby magistrat do trzech miesię- 
cy najdalej wystąpił z wnioskiem o zastąpienie 
podatków z akcyzy miejskiej innym podatkiem .--- 
Uregulować należy fatalne stosunki mieszkaniowe 
i to jak najszybciej. Gospodarka dobrami miejskie- 
mi mie znajduje się w rękach odpowiednich. Gdy- 
by gospodarka ta była racjonalną, mogłaby wipiy- 
wać ma polepszenie stosunków aprowizacyjnyci 
miasta. 

R. Soupper podnosi, że ludność ponosi wielkie 
ofiary, a brak iej tego, co potrzeba do życia co- 
dziennego. Nie ma mieszkań, bruków, dróg, wody, 
czystości. Gmębi ją też wielka drożyzna, którą na- 
leży energicznie zwalczać, Omawiając następnie 
obszernie stan zakładów miejskich, zauważył, że 
wymagają one naprawy i poprawy.  Szeregiem 
rezolucji zakończył swoje przemówienie. 

Z powodu spózmionej pory, przerwano o godz. 
10 wieczorem dyskusję budżetową. 


Towarzystwo Przyjaciół Skarbu Państwa. 


(m) Wczoraj ukonstytuowało się w mieście 
naszem koło Tow. Przyiactół Skarbu Państwa 
jako oddział miejscowy zawiązanego w Warsza- 
wie stowarzyszenia, działającego na całym obszar 
rze Rzeczypospolitej, Celem jego iest, jak opiewa 
statut, „powołanie całego społeczeństwa do ży- 
wej akcii w ugruntowaniu i w osiągnięciu naipo- 
myślniejszego stanu skarbu Państwa“. Towarzy- 
stwo ima zatem zadanie uświadamiać o obowiąz- 
ku ofiarności w okresie sanacji skarbu, współ- 
działać z władzami skarbowemi w zakresie na- 
leżytego spełniania obowiązków obywateli na 
rzecz skarbu, oraz podejmować iniciatywę w kie- 
runku zwiększenia źródeł dochodów skarbowych. 

Środkami do tych celów są: propaganda za- 
pomocą odczytów, zebrań, wieców, prasy i wy- 
dawrictw, współudział w akcji na rzecz Banku 
Emisyinego, komunikowanie władzom o naduży- 
ciach popełnionych w związku z uiszczaniem po- 
datków i świadczeń, udział w komisiach podał- 
kowyyłch, stawianie wniosków, opracowywanie 
projektów tt. p. A 

Wczorajsze zebranie obywatelskie odbyło 
się w sali posiedzeń Izby skarbowej pod prze- 
wodnictwem dyr, Małaczyńskiego, który w zaga- 
jeniu omówił cele Tow. P. Paszkudzki przedłożył 
statut stowarzyszenia oraz zaproponował listę 
członków zarządu. którą przyjęto w następują- 
cym składzie: dyr. Małaczyński Aleksander, inż. 
Bieńkowski Stan, Hoszowski Ludwik, dr. Pety- 
niak-Sanecki Kazimierz, Stadtmiiller Ryszard. 
Nadto wybrano jako proponowanych do koopta- 
cii pp.. Bielskiego Jana, Kysiaka Teodora, dr. Kor* 
dysa. Romana, Demelównę Marię, Paszkudzkie- 
go Miecz., ks. inf. Zajchowskiego Józ., Getritza 
Stanisława. cy 

Po referatach odbyła się dyskusją która 
wykazała żywe zainteresowanie się obecnych ce» 
lam: nowego towarzystwa. „: 


emy —— 
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Wiadomości telegraficzne. 


Trocki ponownie zachorował. Lekarze radzą 
mu aby udai się do Francji dla leczenia się w je: 
dnym z większych sanatorjów (AW). 

Przedłużenie układu „MICUM.*  Kończący 
Się z driem '5 bm. układ M, I. C. U. M. z przed- 
stawicielami rizemysłu metaiurgicznero Zagłębia 
reńsko-wesi;alskieo został przedłużony do 15 lip- 
ca. (Pat. 

Japonia uchwała bojkot towarów amerykań- 
skich. Wedle wiadomości ze źródeł angielskich 
parlament przyjął iednołośnie rezolncję zalecają: 
cą bojkot * «arów amerykańskich, (Pat; 
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Kalendarzyk. 

Dziś rz. kat. Boże Ciało; gr. kat. Hiłarjona. Jutro 
rz. kat. Sylwjusza; gr. kat. Fteodota. — Wschód słońca 
317; zachód 7:32. 


Teatr Wielki. 
Czwartek, piątek „Judasz*, występ Solskiego. 
Sobota „Salome*, z Zamorską. 
Niedziela „udasz z Karjotu*, przedostatni występ 
Solskiego. 
Poniedziałek 
Solskiego. 


Teatr Mały. 
Czwartek, piątek „Jutro pogoda“. 
Sobota „Skąpiec“, występ Solskiego. 
Niedziela, poniedziałek, wtorek „Jutro pogoda“. 
Teatr Nowości. 


Czwartek, piątek, sobota „Dorina“. 
Niedziela „Mśdi*. 
Poniedziałek, wtorek „Dorina*. 


Teatr Bagatela. 

Od niedzieli 1. czerwca ostatni program sezonu: 
„Tutankhamen*, rewja. Bronowski — Mirski — Sławski 
Złotecki, — Początek o godz. 8'30 w. 

, „Kino „APOLLO*. Dziś: Eldorado „Kwiat na bag- 
nie“, senzacyjny dramat. , 

Kino „Kopernik“ i „Marysienka“. Dziś: „Życie 
snem a świat teatrem“. 

Kino CHIMERA. Dziś: „Otello“, tragedja. 

„CYRK (ul. Kopernika 33) codziennie o g. 8. wiecz. 
koniec przedstawienia o 10:45. 

Biuro Koncertowe M. Tuerka. Wiorek 24-go 
czerwca: ADAM DIDUR, I. basista Metropolitain 
Opery, w Nowym Jorku. 6574 


„Judasz z Karjotu*, ostatni występ 


Ze Lwowa. 


— Z powodu święta uroczystego nie wyjdzie 
„Kurjer Lwowski“ jutro w piątek. Następny nu- 
mer poiawi się w sobotę rano o godz, 6. 


— (m) Sztandar Legjonistów. Uroczyste wrę- 
czenie sztandaru Związkowi Iwowskiemu b. Le- 
gionistów jako daru społeczeństwa w 10-tą rocz- 
nicę wymarszu Legjonów. odbędzie sie w niedzie- 
lę 29 bm. Dzień ten, który Lwów obchodzić bę- 
dzie jako święto Legionów, uczczony będzie sze- 
regiem uroczystości o nastepuiacym programie: 
O godz. 6 rano pobudka muzyk wojskowych na 
ulicach miasta, o godz. 10 uroczyste nabożeństwo 
ha pl. Marjackim, następnie poświęcenie sztanda- 
ru, wbijanie gwoździ, oraz defilada Legjonistów, 
Strzelców i rozmaitych organizacji. W razie desz- 
czu nabożeństwo w kościele. O godz. 4 popodł. zło- 
żenie wieńców na grobach poległych Legjonistów. 
na cmentarzu obrońców Lwowa. — Wieczorem 
przedstawienie w Teatrze Wielkim; w programie 
przemówienie i odegranie „Wiernej kochanki, — 
Zakończy uroczystość bankiet Legjonistów w ho- 
telu Krakowskim. Sztandar będzie wkrótce wy- 
kończony i wystawiony ną widok publiczny na 
jednej z wystaw sklepowych. 

-— Dr. Tadeusz Dwernicki, dyrektor zakładu 
„kredyt. dla miast Małopolskich z powodu sfuzęgo- 
wania się, instytucii z P. Bankiem Krai. w Bank 
gospodarstwa kraj. ustąpił z zajmowanego do- 
tychczas stanowiska i powrócił do adwokatury. 
Przed wojną kancelarja adwokacka dra Dwerni- 
ckiego należała we Lwowie do cieszących się 
najlepszą opinią. 

— T. U. M. Wiadomo powszechnie, że pod 
tymi inicjałami występuje Wschodnio-galic. Tow. 
Ochrony dzieci i młodzieży, utworzone w roku 

917 po zlikwidowaniu Wsch. gal. Komitetu 
Opieki nad dziećmi i młodzieżą, a zgodnie ze 
Statutem opierające swą organizację na sądow- 


nictwie wsch, małopolskiem T. O. M., mimo nie- 
ustającej swej działalności humanitarnej wojen- 
nej i powojennej nie miało możności w ciągu 
sześciu lat swego istnienia. zwołania wał ego 
zgromadzenia i odbyło je dopieró w bieżącym 
miesiącu, przedkładając Sprawozdanie z całego 
tego okre u swej racy. jest ona bardzo 'rozleg- 
ła, obejmuje bowiem opiekę nad niemowlętami, 
organizację „przystani“ dla zaniedbanej m odzieży 
utrzymanie Pogotowia opiek ńczego dla dzieci 
bezdomnych, bursy rzemieślniczej im. Sienkiewi- 
cza z warsta'ami Św. Antoniego, szkoły pow- 
szechnej, polskiej ochronki w Bolechowie, za- 
kładu poprawczego dla nieletnich w Przedzielni- 
cy, kursów przygotowawczych w dziedzicie 
opieki nad dziećmi, oraz tworzenie kolonij wa- 
kacyjnych. Majątek czysty T. O. M. wynosił 31 
grudnia 1923 r. 2.690,499521 mk, Prezesem Tow. 
jest prez. Sądu apel, dr. Czerwiński. Wybory za- 
rządu głównego w dniu 6 czerwca dały nastę- 
pujący wynik: Brzeżany Paweł Biliński, Przemyśl 
Kaz. Brzeziński, Stryj Mar. Rastawiecki, Sambor 
Jan Żurawski. San k Jan Misiewicz, Kołomyja 
Mich. Drohomirecki, Czortków  Józ. Gailhofer, 
Złoczów Dr. Jan Zołoteńki, Lwów St. Obertyń- 
ski, Wł. Kuziński, ks. Dr. Ciemniewski, Leon 
Żypowski. Członkowie kooptowani: Stanisławów 
Filemon Metella, Tarnop:'1 Konstanty Onyszkie- 
wicz, Lwów Dr. Ignacy Dembowski, Lwów Dr. 
Józef Serkowski, Lwów Stanisław Szajna. Komi- 
sja Rżwizyjna: Feliks Orzelski, Zygmunt Żelew- 
ski, zastępca Edward Motai. 

— Nowy kontyngent ulgowych paszportów 
zagranicznych dla Lwowa. Dyrekcja policji we 
Lwowie zzwiadomioną została wczoraj, że przy- 
znano dla miasta Lwowa 25U paszportów ulgo- 
wych po 25 zł. dla udających się w celach le- 
czniczych, lub kulturalnych zagranicę, a 300 pa- 
szportów pa 100 zł. dla udających się w celach 
handlowych zagranicę. 

Ministerstwo spraw wewn. zawiadomiło, że 
po wyczerpaniu tego kontyngentu powiększona 
zostanie liczba paszportów ulgowych na żądanie 
odnośnych władz. 

— Zebranie kupców i młodzieży handlowej 
we Lwowie oświadczyło się jednomyślnie za do- 
wodem uzdolnienia w handlu i za przymusowy- 
mi gremjami kupieckiemi. 

— Fryzjerzy lwowscy — przypuszczamy, że 
nie wszyscy — podnieśli znowu cennik. Zgłosił 
się do nas wczoraj jeden z naszych czytelników 
z zażaleniem, że fryzjer Z. zażądał od niego za 
ogolenie 1 zł. Nicnam niewiadomo o tem, jakoby 
magistrat potwierdził tak wygórowany cennik. 


— Obroże na paskarzy. We wczorajszej kon- 
troli sklepów przez Oddz. walki z lichwą sporzą: 
dzono doniesienio za brak cenników w sklepach: 
3 korzennych, 1 blacharni, 5 galanteryjnych, 1 ka- 
peluszy, 2 naczyń, 1 obuwia, I rymarski, 1 papie- 
rów, 1 nafty. Ponadto za przekroczenie taryfy 
doniesienie na 2 sklepy spożywcze, 2 restauracje. 
Przy sopsobności zakwestionowano w 2 sklepach 
wagi nieoceshowane, za pomocą których dopusz- 
czali się właściciele nadużyć. 


— Zamach samob, w parku. Ub. nocy w par- 
ku Kościuszki obok pomnika Gołuchowskiego 
targnęła się na swe życie, trując się jakimś trują- 
cym rozczynetm, 20-letfnia Jewdocha U., dziew- 
czynka lekkich obyczajów. 


Z całej Polski. 


— Na skarb narodowy. Premier Grabski 
przyjął onegdaj przedstawicieli dyrekcji kolejo- 
wej w Radomiu, którzy złożyli na jego ręce 
4.000 rubli złotych na Skarb Narodowy. 

— A gdzie było 149 posłów? W decydują- 
cem głosowaniu nad votum nieufności dla p. Za- 
mojskiego wzięło udział 295 posłów, z tych 145 
za votum nieufności, _150 przeciw. Sejm liczy 444 
członków, tedy 149 posłów w tak ważnym mo- 
mencie było nieobecnych. Poeóż tedy piastują 
mandaty, jeżeli nie są w Sejmie obecni? Trzeba 
będzie zacząć u nas ogłaszać listy głosujących 
i nieobecnych posłów, by wyborcy mieli kontrolę 
nad gorliwością swoich wybrańców. 


Zebrania, odczyty i widowiska. 


— Ostatnie występy Solskiego. Solski, przyj- 
imowany tak gorąco przez publiczność Iwowską, 
pozostanie u nas tylko do poniedziałku, gdyż we 
wtorek rano wyjeżdża na dalsze gościnne wystę- 
py. Solski gra „Judasza“ we czwartek, piątek, 


niedzielę i poniedziałek, w sobotę zaś w Teatrze 
Małym „Skąpca“. 

— Wydział syndykatu dziennikarzy polskich 
zbierze się dziś o godz. 11% przedpoł. w Kasynie 
i Kole literackim. 

— Zjazd koleżeński abitutjentów z r. 1914, 
uczniów VIII. B (mày im. Lelewela) gimnazjum 
VII we Lwowie odbędzie się w niedzielę 29 bm. 
Przedwstępne porozumiewawcze zebranie kole- 
gów odbędzie się w piątek 28 bm. o godz. 8 wiecz. 
w kawiarni Szkockiej, zebranie plenarne z udzia- 
łem PP. Profesorów w. niedzielę 29 bm. o godz. 9 
rano w budynku b. gimnazjum (VII, ut. Czarnec- 
kiego. * 

— „Mongolja*. Odczyt pod tym tytu:em p. Gi- 
życkiego oficera Armji konnej, krwawego barona 
Ungerna, odbędzie się dnia 19 bm. o godz. 11-ej 
przed poł. w sali kasyna Oficerskiego przy ul. 
Fredry. Autor, który ośm lat spędził w stepach 
Mongolji i Urjanhaju w Chinach i Japonji, szcze- 
gółowo przedstawi kraj i ludność, życie i oby- 
czaje, florę i faunę, czemu staranne poświęcił 
studja. Ponadto przedstawi krwawe przejścia ar- 
mji barona Ungerna walczącej o wyzwolenie 
Mongolji kraju, któremu poświęcił swe dzieło 
prof. Ossendowski. Dochód cały przeznaczył au- 
tor na budowę I-go Domu Techników we Lwo- 
wie. Wstęp od 1-go do 3-ch złotych. 


Posiedzenie Rady Kasy chorych m. Lwowa. 
odbędzie się w sobotę dnia 21. czerwca 1924r. 
o godz. 7 wieczorem w sali Kasy chorych mia- 
sta Lwowa, ul. Brajerowska 8. 6568 


H do prywatnego Seminarjum uaucz. 
Wojisy żeńskiego z prawem publiczności 


Anny Rychnowskiej we Lwowie ul.Chorążczyzny 15 
przyjmuje Dyrekcja od 20. czerwca b. r.. między godz. 
10—12 przed i 4—5 popołudniu. 6570 


Do Członków A. Z. S. Lwów. A. Z.S. Lwów 
ma możność wysłania k Ikunastu kolegów do 
Grabówki pod Gdynią i do sanatorjum w Hoło- 
sku. Zgłoszenia codziennie od 18 do 19 w lo- 
kalu klubu ul. Łozińskiego 7. 6569 


Posiedzenie Zarządu Głównego Polskiego To- 
warzystwa „Dzieci na wieś“ odbędzie się w so- 
botę 21. bm. o g. t} do 12 w południe w lokalu 
Banku Wzajem. Kredytu ul. Trzeciego Maja 16, 
parter. 


Dziś zbiórka na ociemniałe dzieci 


i repatrjantów, 6566 


Na krawędzi dnia. 


0 CZEM SIĘ MÓWI NA KLUBIE „PIASTA“? 


Współpracownik warszawskiego „Kurjera Pol- 
skiego“ zwrócił się do wybitnych członków klu- 
bu sejimowego Piasta z prośbą o informacje 
w sprawie stosunku klubu do omawianej spra- 
wy rekonstrukcji rządu. i 

Wybitni członkowie nie powiedzieli nic wy- 
bitnego. Przepraszam. Jedyną rzecz wybitną, mo- 
że nawet wiekopomną, powiedział mimowoli po- 
seł dr. Władysław Byrka. 

Na zapytanie, jak się zapatruje na min. Za- 
mojskiego, odpowiedział, że nie zna się na tem, 
gdyż zajmuje się tylko sprawami finansowenii, 
A gdy go sprawozdawca dalej przypierał, stwier- 
dził, „że nie słyszał o jego działalności pochleb- 
nego głosu“. 

Czy u siebie w klubie? rzucił sprytny in- 
terlokutor. 

I tu wreszcie p. Byrka wypowiedział po na- 
myśle rzecz godną uwiecznienia: „Zresztą nie 
przypominam sobie, aby kiedykolwiek w klubie 
była mowa o polityce zagranicznej“. 

O czein tedy mówi się w potężnym, preten- 
dującym do rządów klubie Piasta? Czy tylko 
o koncesjach i pozwoleniach wywozowych? 

J. 


Nadesłane. 


MEBLE POTANIAŁY 


jakoto: Sypialnie, jadalnie, garnitury salonowe i kance- 

laryjne, biurka, biblioteki, szafy, stoły, krzesła, fotele, 

kredensy, otomany, kanapki, leżaki, duże szaty i Ścianki 
przedpokojowe itp., oraz bogate antyki poleca 


Zieliński — Kołłątaja 5. 


stolarnia w podwórzu. 
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KURJER LWOWSKI z piątku dnia 20. czerwca 1924, Nr. 140. 


Polskie Towarzystwo Budowlane 


Spka akcyjna 


(Wczoraj w. Południe odbyło się walne zgro- 
madzenie akcjonarjuszów. Przewodniczył prezes 
rady nadz. p. Stanisław Mycielski. Sprawozdanie 
z czynności za rok 1923 bardzo wyczerpujące od- 
czytał wiceprezes dyrektor p, Stanisław Rybicki. 

e sprawozdania tego wyjmujemy następujące 
dane: Poj 
Rok 1923 jakkolwiek stanowi okres krytyczny dla 
przemysłu budowlanego przetrwało Towarzystwo bez 
poważnych strat i nawet poprawiło swój stan finansowy 
spłacając część swych długów i rozwinęło zakres pracy. 

Kapitał akcyjny wynosi z dniem 31. grudnia 1923 
300,000.000 mkp rozdzielony na 600.000 sztuk akcji opie- 
wających na 500 mkp. Subskrypcja na akcje III, IV i V. 
emisji dała jako wpływ gotówki na kapitał akcyjny 
250,000 000  mkp., na fundusz rezerwowy  agiowy 
2,932.380,151 mkp. 

Fundusz rezerwowy wynosił z 31. grudnia 1923 
mkp 946,823 803,65. 

Fundusz rezerwowy agiowy wynosił 31. grudnia 
1923 r., 2,932.380,151 mkp. 

W roku ubiegłym korzystal śmy z finansowej po- 
mocy Konsorcjum Banków. Gostję prowadził w roku 
1923 Ziemski Bank Kredytowy. 

Kredyta, które Towarzystwo zaciągnęło w P K.O., 
P. K. K P. i w Konsorcjum Banków, opiewały 31. gru- 
dnia 1922 na 562,554.931 mkp., która przedstawiała wów- 
czas wartość fr. szw. 164,972.12. W ciągu r. 1923 spła- 
ciliśmy fr. szw. 162,521 03, tak że 31. grudnia 1923 nasz 
dług wynosił mkp 2,643 342,000 wartości fr. szw. 2,395.22 


Nieruchomości. 

Wartość książkowa nieruchomości przedstawia 
w dniu 31. grudnia 1923 r. mkp 1,163.276,665.25, ponie- 
waż ta wartość była podaną w bilansie 31. grudnia 
1922 na mkp 119,559.277,31 przeto wartość nieruchomo- 
ści podwyższyła się w r. 1923 o mkp  1,043.717,387.94 
a to z powodu wykonanych nowych budowli w Cegiel- 
ni „Spójnia“ (dom mieszkalny dla urzędników i szopa 
dla suszenia cegły) i na placu składowym w Warsza- 
wie przy ul. Prądzyńskiego. 

Nieruchomości Towarzystwa stanowią: 1) Dom 
dwupiętrowy mieszk. przy ul. Freta w Warszawie. 2) 
Place składowe z magazynem przy bocznicy kolejowej 
w Warszawie 3) Place składowe przy torze kolej, we 
Lwowie. 4) Cegielnia i fabryka dachówek „Spójnia“ 
w Kaszewach (pow. Kutno). 5) Wspiennik w Krasowie 
pod Lwowem (pow. Szczerzec). 

Zakłady przemysłowe i kamieniołomy. 

1) Cegielnie i wapienniki: a) Cegielnia maszy- 
nowa w Kutnie (województwo Łódzkie). W r. 1923 wy- 
tworzono 2,900.000 sztuk cegły, 200.000 sztuk dachówek 
i dren. b) Cegielnia w Starem Siole (Województwo 
Lwowskie), wyrobiła w r. 1923 cegieł 1,020.000. c) Wa- 
piennik w Krasowie (Województwo Lwowskie) był cza- 
sowo w ruchu i dostarczył 60 wagonów wapna. 

2) Tartaki. a) Tartak w Zgierzu w r. 1923 prze- 
tarto 3750 m” kloców. b) Tartak w Warszawie o 2 tra- 
kach i trzech maszynach stolarskich, w r. 1923 przetarto 
1800 m* kloców. c) Tartak w Krasowie o 1 traku, prze- 
robił 500 in? drzewa. 1 i 

3) Kamieniołomy: a) Kamieniołomy granitu (diorytu) 
w Kiesowie, dostarczały w r. 1923 następujące ilości 
kamienia, głównie dla budowy mostu kolejowego w 
Warszawie: okładziny ciosowej m? 1280, gzemsu grani- 
towego m? 118, kamienia łamanego tonn 2675. Na rok 
1924 przewidywane jest rozwinięcie produkcji w kie- 


KURJER EKONOMICZNY 


Lwów, 18 czerwca. 


+ 0 przemysł wojenny. W ministerstwie s. 
wojskowych odbył się osatnio szereg konferen- 
cyj w sprawie przemysłu wojennego, pod prze- 
wodnictwem min. Sikorskiego. Wyłoniono pro- 
jekt powołan'a szerszej komisj, do której zapro- 
szonych będzie szereg osobistości sejmowych i 
reprezentantów sfer przemysłowych. Z ze'połu 
tego wyłoni się prawdopodobnie podkomisja, od- 
powiadająca poszczególnym gałęziom przemysłu 
wojennego. Gen. Sikorski w towarzystwie szefa 
sztabu iszefa administracji udadzą się w najbliż- 
szym czasie do głównycu ośrodków przemysłu 
wojennego 

-+ Z Banku Polskiego. Na wtorkowem wal- 
nem zebraniu akcjona!juszy Bauku Polskiego wy- 
brano do Rady nadzorczej p. Fudakowskiego Ka- 
zimierza, prezesa Zw. organiz. rolniczych i p. Ro- 
mualda Mielczarskiego, dyr. Stow. spożywców. 
Jako zastępców wybrano pp.: Słuszkiewicza, dyr. 
Pol. Banku przem, Geissenheimera, dyr. gener. 
górnośląsk. Zw. przemysł. górniczo-hutniczych i 
Włodzimierza Seydlicha, wicepatrona Zw. Spółek 
zarob. i gosp. Przebieg wyborów był spokojny. 
Wprowadzono do statutu zmiany, umożliwiające 
drobnym akcjonarjuszom wywieranie wpływu na 
gospodarkę bankową. Dotychczas akcjonatjusze, 
posiadający mniej niż 25 akcyj nie mieli prawa 
uczestniczenia w walnem zebraniu, ani głosowa- 
nia. Obecnie akcjonarjusze -ci mogą upoważnić 
do zastępstwa akcjonarjuszy pełnoprawnych. 


we Lwowie. 


runku wykonywania kostek brukowych i krawężników, 
b) Kamieniołomy w Suchedniowie, 3 baraki na mieszka- 
nia dla robotników, kużnię i magazyn i nabyto 12 plat- 
form dla toru o rozp. 750 m/m. W r. 1923 wydobyto 
1551 m? ciosów i 2722 m° kamienia łamanego. 


Udziały w obcych przedsiębiorstwach. 


„Mikuliczyn* Zakłady dla przemysłu drzewnego. 
„Powszechne Domy Składowe* Spółka Akcyjna. Bank 
Budowlany w Warszawie“. Prócz powyższych Towa- 
rzystwo posiada udziały w Fabryce sztucznego kamie- 
nia we Lwowie, „Rola* Spółce parcel. we Lwowie, 
„Kilof* Spółce Akc. w Krakowie i Spółce Dzierzawnej 
Zakładów przemysłowych. Szybko postępująca dewa- 
luacja marki polskiej wpłynęła ujemnie na tok interesów 
i uszczupliła zyski osiągnięte przy wykonaniu budowli. 

A. Budowie rozpoczęte w latach poprzednich: 
1) Port Handlowy na Saskiej Kępie na Wiśle w War- 
szawie. 2) Kolej Widzew-Zgierz-Kutno, 57 km. długości. 
3) Kolonja domów mieszkalnych dla funkcjonarjuszów 
państ. na Żoliborzu (pod Cytadelą) w Warszawie. Ko- 
lonja składa się z 27 domów liczących 106 mieszkań. 
4) Kolonja domów biurowych i mieszk. dla funkcjon. 
państw. ma Mokotowie. — W roku 1923 ukończono ją 
w całości. 5) Kolonja domów mieszk. dla kooperatywy 
im, Staszica. — Na tym terenie oprócz 3 domów o 40 
mieszkaniach rozpoczęli budowę domu Prof. Zwierz- 
chowskiego. 6) Most] kolejowy (czterotorowy) na linji 
średnicowej na Wiśle w Warszawie. 7) Dwie linje kole- 
jowe na Górnym Śląsku, Hajduki-Kochłowice, 4 k!m. 
długości i Warszowice-Pawłowice-Chybie 13 klm. długo- 
ści. 8) Dworzec amunicyjny w Regaach; na zasadzie 
umowy zawartej w grudniu 1922 r. została nam powie- 
rzońa budowa 22.5 kim. toru kolejowego dojazdowego 
wraz z bocznicami do centralnych składów amunicyj- 
nych w Regnach pod Spałą 9) Odbudowa Głównego 
Dworca kolejowego we Lwowie. Roboty zostały wykoń- 
czone. 10) Powszechne Domy Składowe we Lwowie 
(własność S ki akc.) — Dwa magazyny, piętrowy budy- 
nek administracyjny, piętrowy budynek mieszkalny, port- 
jerówkę, drogę dpjazdową i bocznicę kolejową wykoń- 
czono w r. 1923 i oddano do użytku. 11) Nadbudowa 
kliniki chorób wewn. we Lwowie. 12) Gimnazjum i Za- 
kład wychow. w Tomaszowie lubelskim. 13) Gimnazjum 
i Zakład wychow. w Puławach. 14) Fabryka Broni 
w Radomiu. 15) Dom prof. Dr. Bujaka we Lwowie. 16) 
Fabryka papieru i celulozy w Zagórzu. 17) Dom kosza- 
rowy dla służby kolej. w Stanisławowie. 

B. Budowle rozpoczęte w roku 1923. 1) Dwa 
domy mieszk. dla funkcj. Transatl. stacji radiotelegr., 
zostały rozpoczęte i oddane do użytku w r. 1923. Dom 
dla senatora Szarskiego w Warszawie. 3) Budowa to- 
rów dojazdowych do centr. składów amunicji w Dębli- 
nie. Pozatem wykonano studja wstępne i projekt ogólny | 
do uzyskania koncesji na budowę koleji Zagłębie węglo- 
we-Zawiercie-Równe, długości 500 kim. 

Liczba zatrudnionych w r. 1923 urzędników i ro- 
botników (przeciętna liczba dzienna): Dyrektorów i Wice- 
dyrektorów 5, el sacjyć 28, Techników 16, Urzędników 
i urzędniczek 47. Woźnych 5. Rzemieślników 1457, Nie- 
kwalifikowanych robotników 3215. 


Rozdział czystego zysku. 


„. Osiągnięty czysty zysk Mkp. 18,820.084.738 22 roz- 
dzielono w sposób następujący: 50/, do funduszu rezerwow. 
Mkp. 941,004.23691. 50o dywidendy od kapitału akcyj- 
nego Mkp. 100,000.000:— 5,000 000:—, 2.5%% dywidendy 
od kapitału akc. Marek 200,000.000:— 5,000.000—, 20ejo 
tytułem tantjemy dla Rady Nadzorczej, Komitetu Wyko- 
fawczego, Delegata Rady Nadzorczej do dyrekcji 


-- Zamknięcie kongresu rolniczego w War- 
szawie, nastąpiło 17 b. m. Jednomyślnie przyjęto 
wnioski zgłoszone przez komitet organizacyjny 
w sprawie perjodycznego zwoływania kongresów 
rolniczych, nawi zania ścisłego kontaktu między 
organizacjami rolniczemi, w sprawie kredytu dla 
drobnego rolniatwa, stworzenia muzeum rolnicze- 
go, organizacji zbytu i przerobu produktów rol- 
niczych przez sfery rolnicze, a nie jak dotych- 
czas przez sfery nie mające żadnego związku z 
rolnictwem. Wkońcu postanowiono powitać wy- 
cieczkę rolników duńskich. 


GIEŁDA LWOWSKA. 

Tylko akcje Gazów wychod. zwyżkowały | 
wczotaj do 13 zł. z powodu silniejszego zapotrze« 
bewania, Większy popyt za Jaworznem (100 i 25 
sztuk). Reszta akcii niekotowanych prawie bez 
obrotów przy kursach bardzo słabych, W akcjach 
kotowanych niewielka ilość trangakcii w kilku 
gatunkach papierów. Poza tem prawie zupełny 
zastój i brak chęci kupna. Na targu akcji banko- 
wych kilka tyłko transakcii. Papiery handlowe 
wogóle bez obrotów. Kursa słabe w dalszym cią- 
gu. Tendencia zniżkowa. Usposobienie bez ochoty. 


OBROTY W AKCJACH. 

Bank Przemysłowy 0.32, 0.33. 0.31. Browary 
7.46. 7.45, 7.50, 7.55, 7.60.  Chodorów 4.85, 483, 
4.87, 4.84, 4.83. Górka 1450. Rakszawa 2.30, 2.25. 
Siersza Górnicza 4.75. Tesp b.20, 4.25. Zieleniew= 
ski S.30, 8.25. Ćmielów 0.55, 0.54. Oikos 2.85, 2.83, 
2.82, Parowozy 0.35. 


Mkp. 3,573.816.100:26, 36000/0 superdywidendy od kapi- 
tału 100.000 000: - Mkp. 3,600 030.000 —, 1800* , superdy- 
widendy od kapitału 200,050.060-- Mkp. 3,600-000 000.—. 
Przeniesiono na rok 1924 Mkp. 7,095.263.401-05. 

Dyrektor p. Kazimierz Górski uzupełnił to 
Sprawozdanie datami za rok bieżący, w którym 
dokonano w Warszawie robót na 4.106.000 zł. 

W dyskusji nad sprawozdaniem zabrał głos 
dyrektor p. Mączyński i podniósł owocną działal- 
ność P. T. B. które pomimo zastoju budowlanego 
i braku gotówki, zdołało wykonać tyle budowii. 
Następnie poddał pod rozwagę zarządu, czy nie 
naieżałoby wdrożyć porozumienie z Pezetem. ce- 
lem wispółpracy, Możnaby przez to oszczędzić 
wiele na administracji i na kapitale obrotowym. 
P. T. B. posiada bardzo duży inwentarz a Pezet 
produkuje wiele materjałów budowlanych. Pp. Ry- 
bicki i Mycielski oświadczył: gotowość porozu- 
mienia się z Pezętem. 

Następnie przyjęto do zatwierdzającej wiado- 
mości sprawozdanie j bilans za r. 1923 a na wnio- 
sek dyr. p. Barcząka (im. komisji rewizyjnej) 
udzielona absolutorium Radzie nadzorczej i Dy» 
rekcji, poczem uchwalono podług powyższego ze- 
stawienia rozdział czystego zysku. Dywidenda 
będzie wypłacaną w bankach konsorcj. od 20-g8 
czerwcą b. r. 

W datszym ciągu po referacie p. Rybickiego, 
uchwalono zmianę $ 3 statutu w tym kierunku, że 
odtąd do zakresu działania P. T. B. należeć także 
będzie: 

„Przeprowadzenie wstępnych studjów i traso- 
wanie, opracowanie wstepnych i ostatecznych 
projektów dla linji kolejowych. budowa i eksplo- 
atacja koleji żelaznych dla publicznego ruchu lub 
prywat. użytku na własny i obcy rachunek, wy- 
dzierżawienie istniejących linji kolei. w celu cks- 
ploatowania ich na własny lub obcy rachunek, 
współużywanie istniejących w ruchu bedących 
koleji, ubieganie się o koncesję na budowę i eks- 
ploatację koleji dla publ. ruchu lub pryw. użytku; 
ubieganie się a budowę i ekspłoatacje zakładów 
wodnych lub elektr. na własny lub cudzy rachu- 
nak, wydzierżawienie istniejących zakładów wo- 
dnych.“ 

Następnie zatwierdzono kooptacię do Rady 
nadzorczej pp. Ignacego Szotarskiego i Jana Kar- 
bawiskiego. 

Do komisji rewiz. wybrani zostali pp. Bar- 
czak., Suchystaw i Barbaro. 

Uchwalono otwarcie oddziału P. T. B. w Wil- 
nie, gdzie uzyskano szereg większych budów. 

Wreszcie na wniosek dr. Juliusza Gawroń- 
skiego wyrażono wiceprezesowi p. Rybickiemu 
uzhanie i podziękowanie za wzorowe prowadze- 
nie P. T. B. poczem p. Rybicki w gorących sło- 
wach podziękował całej dyrekcji za wydatna 
współpracę w tak ciężkich czasach. 

—O—— 


Niekotowane: Azot 032, 0.30. Foresta 0.40. 
Gazy 12.—, 12.25, 12.50, 12.75, 13.—, 12.85, 12.75. 
Gazy zachodnie 2.65, 2.62, 2.60, 2.61, 2.60, Gazoli- 
na 1.10, 1.09%, 1.09. Gazociągi 0.17, nieef. 0.16. 
jaworzno (100) 16.55, (25) 17.—, 16.95. Olkusz 
0.45. Węglówki 0.03. 

EJ 
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Obroty prywatne po za giełdą były wczorał 
ożywione, tendencia chwieina. 

Dolary amerytk. 9.410 do 9.460 tys., kanadyj. 
8.900 do 8.950 tys., korony czeskie 270 do 275 tys., 
leje 46.250 do 46.600. franki franc. 525 do 535 tys. 
franki szwajc. 1.630 do 1.658 tys. funty sztert. 
40% do 41 milionów. 

Złoto: 20 koron 39 do 39% milj., 20 frank. 37 
do 38 mili, 20 mank. 46 do 46% mil.. 10 rubli 48 
do 48% miłjonów. 

Srebro: korony austr. 130 do 740 tys.. 5 Kor. 
3.650 do 3.700 tys., guldeny austr. 1.800 do 1.850 
tys. ruble 3.200 do 3300 tys., kopejki za rubel 
1.200 do 1.300 tysięcy. 


KURSA ZBOŻOWE. 

Pszenica krajowa 73/74 ex 1923 18.50. Żyto 
małopolskie 68/69 ex 1923 10.75.- Żyto małopolskie 
65/66 9.60. Jęczmień małopol. browarniany 10.75. 
Jęczmień małopolski pastewny 9.25. Owies ma- 
opolski 44/45 ex 1923 11.50.*) (Ceny rozumieja 
się w złotych za 100 kg. bez podatku spożywcze- 
go, miejsce stacja załadowania.) *) Ceny Sszacum 
kowe bez transportu. 

— 09 


AKCJE GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 


Przemysłowy 0,00, Małopolski 0,55, Zw. Sp. Zarob- 
kowych 3,80, Ziemski Kred. 0,17. Tohan 0,33, Pharma 0,00, 
Impex 0,00, Roiniccyg0,00, Cmielów 0,00, Zieleniewski 
8,05, Cegielski 0,54, Parowozy 033, Trzeb. żelazo 0,77, 
Górka 14,25, Siersza górn. 4,70, Siersza elektr. 0,00, Te- 
pege 2,35, Nafta 0,00, Pokucie 0,00, Krakus 1,00, Chodo- 
rów 4,90, Strug 1,15, Niemojowski 0.00, Piaseccy 0,00, 
Jaworzno (25) — 16,50 — —,—, dr. 00,00, Lokomo- 
tywy 0,00, Len 0,75, Nafta w Kr. 0,00, Azot 0,00, Wę- 
glówki 0,00, Glob 0,00, Nobel 1,25. Gazy wsch. 00,00, 
Gazy zachodnie 0,00, Chybie 5,75,  Żeglu.a 0,00, 
Trzebinia mydło 5,50, Ojkos 000. Synd. koszyk. 0,17, 
Tendencja bez zmiany. (A. W.). 


AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 

B. Dyskont. warsz. 4,50, B. dla Handlu i przem. 
1,50, B. Kredytowy warsz. 0,70, B. Handlowy warsz. 5,25, 
Przemysł. Polskich 0,00, Przemysłowy warsz. 0,00, B. 
Handl. Poznań 3,00, B. Przemysł. Lwów 0,00, B. Zw. Sp. 
Zarob. 0,00, B. Zachodni 0,00, B. Zw. Ziemian 0,30, Ce- 
rata 0,00, Tespy 3,80, Kijewski 0,21, Puls 0,40, Welt 0,00 
Wil 0,17, Elektryczność 0,00, Pol. tow. elektr. 0,15, Cho- 
dorów 4,75, Czersk 0,60, -Częstocice 1,80, Gosławice 1,15. 
Michałów 0,55, Cukier 3,25, Węgiel 3,20, Pol. Nafta 0,55 
Brugger 0,55, Nobel 1,35, Cegielski 0,54, Modrzejów dr. 
0,0, 4,40, Norblin 0,58, Ostrowieckie 6,40, Parowozy 
0,28, Pocisk 1,70, Rohn 0,35, 0,00, Starachowice 0,00, 
Ursus 1,05, Zieleniewski 9,00, Zawiercie 34,00, Żyrar- 
dów 38,00, Borkowski 0,90, Syndykat Rol. 0,00, Pol. 
Lloyd 0,00, Ćmielów 0,60, Haberbusch 0,00, Spiess 0,85, 
Siła Światło 0,58, Firley 0,45, Łazy 0,00, Drzewo 0,00, 
Przem. leśny 0,00, Liipop 0,53, Belpol 0,00, Hurt 0,00, 
Jabłkowscy 1,16, Transp. i Żegluga 0,00, Filtzner 3,60, 
Rudzki 1,15, 0,00, Konopie 0.00, Strem 00,00, Zgierz 
2,15, Pustelnik 0,00, Lenartowicz 0,00, Orthwein 0,18, 
Klucze 0,00, Tepege 0,00, Ostrowiec 0,00, Spirytus 1,18 
Zach. tow. 0,00, Tehate 0,00. Tendencja nieco mocniej- 


sza. (A. W). 
GIEŁDA GDAŃSKA. 
Warszawa 111, 72-112, 28. Złoty 110, 97-111, 53. 
N. Jork 5, 7755-5, 8045. Londyn 25,00. Paryż 31, 17-31, 
33, Szwajcarja 000, 00-000, 00, Holandja 000, 00-000, 


Kursa walut Lwów "| Warszawa Zurych 

Kurjer |18 czerwca |18 czerwca |18 czerwca 

Lwowski | 

Nr. 140 De w i 2 y F 
160 złotych | — 0 — 107,00 
1 funt ang. — | 22:41 2450 
100 trs franc. — 27:61 3020 .| 
100 fr. szwaj. — 91:60 100:00 
100 frc. belg. — 2421 26:26 
100 K czesk, == 15:25 16:70 
100 K węg. — 0,00 00063 
100 K austr. — 0.007321/2 0:,007% 
100 M niem. = 0:135 
1 Doiar am. — 51812 5:057/4 
100 Lir wł. 0:00—0'00 22'48 24:46 
100 Lei rum. 0000 000 2:50 
100 guld. hol. — 19410 211-5/s 
100 K norw. — —— 76-50 
100 K duńsk, — m 95:50 
100 K szw. — 000-00 150-00 
Hiszpanja — 76°00 
Belgrad 6'81 
Pożycz. złota 1:20 
Poż. dolar. 230 
Bony złote 0:75 
Miljonówka 0:59 

(AW) (AW) 


Z Targów Wschodnich. 


Grupa szwajcarska na IV. Targach Wscho- 
dnich. Po raz peiwszy ukaże się tego roku na 
IV. Targach Wschodnich obok sekcji francuskiej 
i austrjackiej, specjalna grupa przemysłowców 
szwajcarskich, obejmująca już dziś 50 wielkich 
i średnich zakładów przemysłowych szwajcar- 
skich. 

Pierwszy publiczny koncert radjotelefoniczny 
w Polsce. Staraniem zarządu Targów Wscho- 
dnich urządzony będzie na tegorocznej wystawie 
Targów Wsch, koncert radjotelefoniczny. Wielki 
aparat odbiorczy, zbudowany pod kierownictwem 
inż. Libańskiego, będzie mógł odbierać fale za- 
granicznych stacyj nadawczych. Dła zwiedzają- 
cych Targi Wschodnie będzie ten pierwszy radjo- 
telefoniczny koncert w Polsce miłą atrakcją. 

Nowe pawilony na Targach Wschodnich. 
O niesłabnącem i w tym roku zainteresowaniu 
Targami, świadczy silny ruch budowlany na placu 
wystawowym. Mimo znacznych kosztów przystą- 
piły do budowy własnych pawilonów dwie wiel- 
kie fabryki tekstylne z Łodzi, zakłady fabryczne 
Scheiblera i Grohmana i fabryki Geyera, nastę- 
pnie Pomorskie Zakłady ceramiczne z Grudzią- 
dza i fabryka mydła „Saturnis“. Dla celów wy- 
stawy rolniczej buduje się obecn'e stajnie. urzą- 
done ściśle wedle wymogów nowoczesnej te- 
CHNIKI, 
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Zapiski. 

„Rząd Chjeno-Piasta przed sadem*. Pod tym 
tytułem pojawiła się broszura zawie ająca steno- 
graficzne sprawozdanie z 11 procesów redaktora 
„Głosu Prawdy“ W. Stpiczyńskiego o obrazę 
rządu Witosa, Kiernika, Szeptyckiego, M. Seydy, 
Kucharskiego, Hammerlinga i Swołkienia wraz 
z materjałami historycznemi tego rządu dotyczą- 
cemi. Broszura zawiera rewelacyjny materjał 
o głównych osobistościach tego rządu, oraz de- 
maskuje potworne metody jego polityki. Do na- 
bycia w księcarniach i na dworcach kolejowych 
i u sprzedawców ulicznych. 


Wieści ze Zbaraża. 


Uroczystość upaństwowienia gimnazjum. — 0d- 
wrotna strona medalu. 
(Korespondencja „Kuriera Lwowskiego.) 

Zbaraż w czerwcu. 

Zapowiedziana w numerze 131 „Kurjera* 
uroczystość upaństwowienia gimnazjum naszego 
i zawieszenia orła odbyła się w niedzielę dnia 
8 bm. przy pięknej pogodzie i przy współudziale 
licznych miejscowych i zamiejscowych uczestni- 
ków. Z ramienia rządu uczestniczyli przy uroczy- 
stości wojewoda tarnopolski p. Zawistowski, ku- 
rator lwowskiego okręgu lwowskiego p. Sobiński 
i naczelnik wojewódzkiego wydziału prezydjal- 
nego p. Gergowicz. Ponadto przyjechali specjal- 
nie na uroczystoćć dyrektor gimnazjum tarnopol- 
skiego p. Lenkiewicz, były starosta zbaraski p. 
Dniestrzański i okoliczni ziemianie. Sama uroczy- 
staść wypadła okazale. Po, nabożeństwie -w ko- 
ściele O. O. Bernardynów nastąpiły powitalne 
przemówienia, poczem dłuższą piękną przemowę 
wygłosił p. Kurator Sobiński, który w imieniu 
rządu odebrał gimnazjum na rzecz Państwa. Pod- 
czas tego przemówienia dokonano zawieszenia 
orła, następnie uroczystość zakończył chór mło- 
dzieży szkolnej odśpiewaniem patrjstycznych pie- 
šni i roty. O godz. 2 odbył się bankiet urządzo- 
ny przez miejscowe tow. szkoły średniej w sali 
klasztornej na cześć gości. ' 

Pisząc o tem nie można niestety pominąć 
pewnej niewiaściwości spowodowanej przypad- 
kiem lub rozmyślnie przez inicjatorów. O mają- 
cej się odbyć tak ważnej uroczystości dowie- 
dzieli się mieszkańcy miasta na pół godziny przed 
jej rozpoczęciem i to przypadkowo. Widząc bo- 
wiem nagły i niezwykły u nas ruch licznych ob- 
cych powozów i samochodów, oraz widząc wie- 
lu obcych gości, wśród nich znanych wyższych 
urzędników, zeszli się samorzutnie pod gmach 
gimnazjum i tam o wszystkiem się dowiedzieli. 
Pp. inicjatorzy nie uważali za stosowne zawia- 
domić mieszkańców o mającej się odbyć uroczy- 
stości, lecz ograniczyli się do wysłania indy- 
widualnych zaproszeń do kilku możnych w na- 
szym grodzie jednostek. Mieszkańcy miasta, któ- 
rzy dotychczas od kilku lat sami gimnazjam utrzy- 
mywali i żywo interesowali się jego losem, mają 
chyba prawo żądać, by ich zawiadamiano o tego 
rodzaju im miłych i drogich wydarzeniach. To- 
też zaniedbanie tego wywołało niesmak i na:ze- 
kania i stało się odwrotną stroną medalu. 

, Inż. G. 


Sport. 


Dzisiaj dalszy ciąg turnieju tennisowego na 
kortach L. K. T. 

„Sport“, tygodnik lwowski z 18 czerwca br. 
zawiera: List z Paryża (o zakoiczeniu Olimpiady 
pilkarskiej), Co mówia nasi lwowscy Olimpijczy- 
cy. list z Krakowa. Doliną Łomnicy (z wyciecz- 
ki), Wycinanki i t. p. 

Sport przestał był być olicjalnym organem 
L. ©. Z. P. N. W ostatnim numerze Sportu, znaj- 
duje się ciekawy kwiatek. W pożegnalnem piśmie 
do Redakcjii Sportu LZOPN., zawiadamia, iż z po- 
wodu marnej sytuacji finangowej klubów C-klaso- 
wych, które nie są w możności prenumerować 
Sportu, LZOPN. czuł się zniewołonym (!?) wy- 
syłać komunikaty wprost do klubów i t. d., a tem 
samem musi zwinąć dział urzędowy w Sporcie. 

Fakt ten zasługuje na jak najenergiczniejsze 
napiętnowanie. Czy to ma być propaganda ruchu 
sportowego na naszych kresach? Nam się zdaje, 
że į w wypadku niemożności opłacania prenume- 
raty, LZOPN. postąpiłby racionalniej. płacąc pre- 
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nurmeraię Sportu dia klubów C-klasowych. za- 
miast opłacać wysokie koszta portorjów (listy 


polecone) i papieru. Z całą pewnością te wszysi- 
kie listy polecone mochłoną więcej kosztów niż 
prenumeraty dla „ubogich klubów“. Tiumaczenie 
to jest więc niejasnem, a stąd wniosek, że tu kryje 
się iakaś polityka. 

Panowie z LZOPN! Nie zdajecie sobie spra- 
wy, że Sport nie jest własnością ani prof. Wacka, 
aru którego kolwiek z klubów. ale własnością ca- 
lej rzeszy Sportowców, względnie całego społe- 
czeństwa, które uznaje więłkie zqaczenie wycho- 
wania fizycznego naszej młodzieży dla dobra Oj- 
czyzny, Na was panowie w pierwszym rzędzie 
zwrócone są oczy całych mas, czy z zadania, ja- 
kiego podięliści się, będziecie w stanie dodatnio 
ię wywiązać, a obowiązkiem prasy iest informo- 
wać publiczność o stanie waszej działalności. Je- 
ŝli dobnze czynicie — nie szczędzimy $łów uzna- 
nia, tak samo. Lecz gdy w życie sportowe zapro- 
wadzacię polityke, piętnujeniy ro i zawsze piętno- 
wać będziemy. EJ 

Lechia-Czarni. Zawody powyż zych drużyn 
odbędą się w czwartek, t. j. 19 bm. o godzinie 
5°30 w Parku L L. K. S. „Czarni“, 

Najbliższą atrakcją footballową będą zawody 
Wisła-Czarni. Zawody te odbędą się w niedzielę 
(22 bm.) w Parku I. L. K. S$. „Czarni“. — „Wi- 
sła* przyjedzie w najlepszym składzie do Lwo- 
wa, a mianowicie: Wiśniewski, Kaczor, Markie- 
wicz, Styczeń, Krupa, Majcherczyk, Adamek, 
Czulak, Reyman I. Kowalski, Balcer. — Rezer- 
wowi: Gieras, Wójcik, Reyman IL. — 

„Wisła“ odniosła w tym roku cały szereg 
zwycięstw nad drużynami zagranicznemi i po- 
konała „Cracovię“. Niedawno była „Wisła“ we 
Lwowie, aĵe zaledwie część graczy l-szej dru- 
żyny przybyła wówczas do naszego miasta, re- 
szta była na Olimpjadzie. 

(iÐ Czeska lawn-tennisowa reprezentacja na 
Olimpjadę paryska, będzie się składać z następu- 
jących zawodników: w grze pojedynczej: inż. 
Zemla, J}. Kożeluch, P. Macenauer, Rohrer i Gott- 
lieb. W grze podwójnej: Zemia-Kożeluch i Roh- 
rer- Gottlieb. 

(i.) Rekord polski w skoku w wyż, ustano- 
wił w ubiegłą niedzielę Zejzik z Polonii war- 
szawskiej skacząc 144 cm. Dawny rekord był 
o 7 cm. niższy. 

(j.) Bojkot Czech zniesiony. P. Z. Z. S. ro- 
zesłał komunikaty o zniesieniu bojkotu Czech 
w dziedzinie współżycia sportowego pomiędzy 
Polską a Czechosłowacją. Fakt ten ma doniosłe 
znaczenie w naszem życiu sportowem, albowiem 
od Czechów możemy się wiele nauczyć. — Nie- 
bawem i Lwów ujrzy drużyny czeskie. W celu 
zakontraktowania drużyn czeskich, Pogoń prowa- 
dzi pertraktacje, przerwane Swego czasu wsku= 
tek zakazu Związku Związków. 

Gi.) Olimpjada strzelącka. W olimpijskich za- 
wodach strzeleckich w Paryżu w strzelaniu do 
tarcz na 300 mtr. z pozycji stojącej największą 
ilość punktów zdobyły kraje: Stany Zjednoczone 
1612, Szwajcarja 1607, Argentyna 1590, Danja 
1561, Francja 1537, Finlandja 1537, Włochy 
1485, Szwecja 1475, Holandja 1465, Haiti 1410, 
Beiga 1323, Czechosłowacja 1235 i Rumunja 
979 pkt. 

W konkurencji tej mistrzem Świata uznano Fi- 
schera (Stany Zjednoczone.) 

W zawodach tych Polska udziału nie brała, 
Kresy (Tarnopol)—Sokół (Stanisławów) 4 : 2 (2:1). 
(Od naszego specjalnego korespondenta.) 

Dnia 15. VI. odbyły się na boisku Kresów 
zawody w piłce nożnej o mistrz kl. „B*. Grę 
rozpoczyna Sokół, który w pierwszych minutach 
uzyskuje przewagę i w T’ uzyskuje pierwszą bram- 
kę. Kresowcy niezrażeni tem, zaczynają coraz sii- 
niej atakować, chcąc wyrównać, co też w 10 
ładnym strzałem praw. łącznika się udaje. Odtąd 
inicjatywa przechodzi w ręce Kresów, którzy w 37? 
uzyskują drugą bramkę. Następnie kilka wzajem- 
nych ataków bez rezultatu. 

Po pauzie Kresowcy są w zupełności pana= 
mi sytuacji. Kilka niebezpiecznych ataków Soko- 
ła odpiera obrona i wspaniały bramkarz. U So- 
koła poznać już zdenerwowanie. Kresowcy coraz 
silniej ńacierają i uzyskują 2 bramki. Trzy mie 
nuty przed końcem uzyskuje Sokół drugą bram- 
kę z zawinienia obrońcy Kresów. Gra była bar= 
dzo ciekawa, jednakowoż nie obfitowała w łade 
ne momenty, gdyż miała charakter walki o punk- 
ty. Sędziował p, Schapira bez zarzutu. B. H. 
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Kilirny 


WYROBY KOS 


MEBLE salonowe, werandowe, łóżeczka, bujaki, 


kwiaty. WALIZY. leżaki, KASETY rafjowe i 


BRACIA HEGEDUSS firma chrześcijańska, Lwów, 
— — własna Kętrzyńskiego 11. Halicka 5. — Rudnik n. Sanem. — 


„AEROLLOWD< 


Człowieku postępowy korzystaj z komunikacji po- 
wietrznej, bo oprócz przyjemności oszczędzasz na 
czasie, a czas to pieniądz. 

Polska Linja Lotnicza „Aerolloyd* 
przewozi pasażerów, pocztę lotniczą i towary 
codziennie z wyjątkiem niedziel do i z Gdańska 
Lwowa i Krakowa 


ROZKŁAD LOTÓW 


lg NASENNE 0 ET) [ZEE TI 
5 |Czas| Kierunek | Czas| g, 
el a= —— tm w 
© | 16.00 | | Warszawa | E 
ai yY Gdańsk '! = 
“v j p = 
= | Warszawa A ry 
sa 24 Lwów U = 
c [>] 
= |, Warszawa $ 5 
Taj Kraków G 
a ————— w 


Pocztę lotniczą należy nadawać w Urzędach po- 

cztowych. Listy doręcza się natychmiast po przy- 

byciu samolotu, a zatem dochodzą prędzej niż 
zwykła depesza. Wszelkie informacje udziela: 


Warszawa Centrala. Nowy Świat 24. Tel. 9:00 

Lwów, Zastępstwo Aerolłoydu Pasaż Mikolasza 

Kraków, » » ul. Anny 4 Tel. 32-22 

Gdańsk h lotnisko w Langfuhr Tel. 27-46 

Nie bój się! Latamy 3-ci rok, a wypadku jeszcze 
nie było. 


Qiemany, Kanapki do składania 
Materace włosienne i sprężynowe 

Kapy, firanki, Materje mebl., Chodniki, Portjery w znanej 

z taniości firmie E. HAGLER, Lwów, Sobieskiego 24. 


Uwaga na tirmę i nr. domu 24. 6297 


D _ _ EIC TR ZK ZAD O_O] 


Rozkład jazdy pociągów kolej. od 1. 


Z dniem 1-go czerwca wchodzi w życie nowy rozkład pociągów wedle 
którego ruch pociągów pasażerskich we Lwowie przedstawiać się 


będzie następująco: 


pernika 23!!! 
Gliniańskie w wielkim wyborze 


1631 


Oraz 


ZYKARSKIE 


fotele, kanapy, kosze podróżne i stojaki na 
rzeźbione polecają hurtownie | częściowo. 


«eopernika 23. filja 


0*+%+9266+9+9999999999999 


NATURALNĄ WODĘ STOŁOWĄ ZE ŻRÓDŁA 


„DEWAJTISE 


(a la Gieshiibler) dostarcza . 
Zarząd dóbr: PACYKÓW poczta Stanisławów 


PTC na Lwówż 
ROBERT GREBEL, Lwów, Asnyka 3. 


La Tel. 583. b 


Termin wnoszenia podań o przy- 
jęcie do Korpusu Kadetów Nr. 1. 
we Lwowie upływa 10. lipca br. 


Przyjmuje się zasadniczo tylko do klasy I. 
(IV. gimnazjum) uczniów z ukończoną klasą III. 
gimnazjalną, wyjątkowo w miarę wolnego miej- 
sci, także do klasy II. (V.). 

O warunki przyjęcia należy zwracać się do 
Komendy Korvusu Kadetów. 6564 


NE OKAZJA we 
Używane koce 3 milj. mkp: 


na konie po 
sprzedaje tudzież kupuje i przyjmuje w komis 
używane futra, ubrania i 
bundy etc. F~ firma SONNTAG 
Magazyn używanej i nowej konfekcji Ę 


LWÓW, ul. KOPERNIKA 16. 


ezarwea 1924. 


Nauka i wychowanie 


Wris na 1) 1 roczny kurs 
handlowy (oddział żeń- 


Do czytelników 


„KURJERA LWOWSKIEGO“ 


Zwracamy uwagę P. T. Czy- 

telnikom, że każdy prenume- 

rator „Kurjera Lwowskiego“ 
ma prawo 


bezpłatnego korzystania 
z czytelni „Kurjera“ 


ul. Ossolińskich 15. 
gdzie jest stale wyłożonych 
przeszło sto najnowszych wy= 
dawnictw polskich i obcych. 
Czytelnia jest otwarta (z wyjąt- 
kiem świąt i niedziel) od 
godz. 3 pp. do 7 wieczorem. 

Prenumeratorzy „K. L.“ korzystają rów- 


nież ze zniżek przy umieszczaniu drobnych 
ogłoszeń. 
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Kierownictwo Wyższych Rursów Nauczyc. we Lwowie, 


Grupy geograficzno-przyrodniczej, fizyczno-matematycz- 
nej i rysunkowo-słójdowej zaprasza na 6563 


Rozpoczęcie Wystawy prac uczestników kursów 


które nastąpi dnia 20. czerwca br. o g. 10-ej przedpoł. 
w budynku szkoły powszechnej męskiej św. Antoniego, 
ul. Głowińskiego II. p. Zwiedzanie Wystawy dnia 20, 
21, 22 i 23 czerwca 1924 r. od godz, 9 do 13 i od 15 do 19. 


Wstęp od osoby 20 groszy — dla szkół wolny. 


009++999909969299999 


Oddam większość (52'/,) sp. akc. 
ciężkiego przemysłu 6560 
za |', miljona złotych. 


Na żądanie pozostaje kierownik 5—10 lat 
na stanowisku i wypracuje rocznie 1 milj. 
złotych zysku. Zgł. do administracji „Kurjera 
Lwowskiego“ pod: „ciężki przemysł“. 


O 


I Ze Lwowa odchodzą: 


Do Bielska 7:45, Borysławia (via Stryj) 
9-40, 19720, 2315, Grajewa (via Sa- 
pieżanka) 940, Jaworowa 7:15, 17 25, 
Katowic 10-10, Kołomyji 14"25, Kowla 
(via Sapieżanka) 1836, Ławocznego 
710, 1605, Nowego Zagórza (via Sam- 
bor) 750, 2310, Piotrowic 355, 19:40, 
2040, Podhajec 7:35, 16-25, Poznania 
16 25, Rawy Ruskiej 8, 19, Równego 
(via Krasne) 13-45 22 35, Skarzyska 17:50 
Sianek (via Sambor) 1405, Śniatyna 


9-30, 1005, 20, 23, Stanisławowa: 


6:25, Stojanowa 7:05, 17:35, Tarnopola 
(via Krasne) 620, 9:20, 15:50, 2345, 
Warszawy (via Rozwadów) 9:35, 
20*10, (via Bełzec) 1410, 23735, Wil- 
na (via Sąpieżanka) 940, (via Krasne) 
13:45, 2235, Zdołbunowa (via Krasne) 
13:45, 2235, Żywca 23:40. 


II. Do Lwowa przychodzą: 


Z Bielska 17'15. Borysławia (via Stryj) 
6:45, 1555, Ł8*25, Grajewa (via Sa- 
pieżanka) 19'45, Jaworowa 815, 17:15, 
Katowic 19'05, Kołomyji 1205, 22'29, 
Kowla (via ie 9:18, Ławocz- 
nego 9'55, 2210,Nowego Zagórza (via 
Sambor) 7:20, 19:25, Piotrowic 655, 
7°53, 21:20, Poznania 12:85. Podha- 
jec 851, 2230, Rawy Ruskiej 8'44, 
20:27, Równego (via Krasne) 7'25, 16'20, 
Skarzyska 530, Sianek (via Sambor) 
1005, Śniatyna 555, 9'10, 1720, 
18-50, Stojanowa 10:20, 1850, Tarno- 
pola (via Krasne) 6, 1225, 18°35 2205, 
Warszawy (via Rozwad') 8'20 19.35, 
(via Bełzec) 6'10, 15:40, Wilna (via 3a- 
pieżanka) 19:45, (via Krasne) 7'25, 16:20, 
Zdołbunowa „(via Krasne) 7:25, 1620, 
Żywca 950. 


(Półtłuste cyfry oznaczają pociągi pospieszne). 


Ze Lwowa odchodzą: 


Do Brzuchowic 1030, 1355 
dziele i święta od 1. czerwca do 30. 
września i od 15. maja do 4.czerwca 
1925) 1520, 17, (w niedziele i świę- 
ta jak wyżej), 18:20, (w niedziele i 
święta j. w), 20:45, (1. lipca do 31. 
sierpnia w niedziele i święta rz.-kat.), 
Chodorowa 17:40, Gródka Jagiell. 14:10 
(kursuje na odcinku Mszana - Gródek 
tylko każdej soboty) 16 15, (codziennie 
z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt), 
Janowa 13:35, (od 1. czerwca do 31. 
sierpnia w niedziele i rz. kat. święta), 
Komarna 1450, (1. czerwca do 30. wrze- 
śnia 1924 i od I maja do 4 czerwca 1925 
codziennie), Mszany 6, (codzień prócz 
niedziel i świąt), 14'10, Szczerca 1415, 
(1. czerwca do 30.czerwca 1924 i od 1. 
września do 4. czerwca 1925 co- 


(w nie- - 


| 


1II. Pociągi podmiejskie. 


Do Lwowa przychodzą: 


| Z Brzuchowic 7:32, 11:30, 14:56, (od 1. 


dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt). | 


E aw __ ui m 


czerwca do 30. wrześniaiod 15. maja 
do 4. czerwca 1925 w niedziele i świę- 
ta), 16:40, 1802 (jak wyżej) 2005 (jak 
wyżej), 21:45, (1. lipca do 31. sierpnia 
w niedziele i święta rzym. kat.), Cho- 
dorowa 7:10, Gródka [agiell. 1635, 
(co soboty), 18735, (codziennie z wy- 
jatkiem sobót, niedziel i świąt), 
Janowa 2040 (od 1. czerwca do 
31. sierpnia w niedzielę* i święta), 
Komarna 21'05, (od 1.czerwca do 30-go 
września 1924 i 1. maja do 4. czerw- 
ca 1925 codzien.), Mszany 7:25 (codzień 
prócz niedziel i świąt), 15:30 (codzień, 
prócz soboty). Szczerca 1708, (1-go 
czerwca do 30. czerwcai od 1. września 
do 4. czerwca 1925 codziennie z wy- 
jątkiem niedziel i świąt). 


ski i męski) dla młodzieży 
2) 6miesięczny kurs han- 
dlowy dla dorosłych (ranny 
wzgl. wieczorny) przyjmu- 
je od 15. czerwca Kenc. 
przez Ministerstwo W. i 
P. Kursy Handlowe 
Z. Olszewskiego Lwówi 
Kurkowa 38. Podręcznik! 
z bibljoteki szkolnej. Godzi- 
ny dla stron 10-12 i od 
4-6-ej. 6535 


o 


Przedwojenny czynsz kil- 
Fuletni zapłacę (3. 4 poko- 
Administracja: A 


je) 


„Melcer* 
„Kurjera*. 


PE TE i Chmielow- W „å l R JE RZE : ą i 


Różne 


6544)  Inserujcie 


ur Smutny, stroiciel 


skiego 5, telefon, 1598. Przyj- 


muje strojenia i reperacje.|* = 


6565 a LJ 


Fortepiany, pianina, 
monje, Kaim i Syn Lwów, 
Kopernika 16. Telefon 20-45. 


har- 


6590 


się 


: LWOWSKIM" 


Czapki skórzane - Kapelusze sportowe 


ostatniej mody dla Pań, panienek i dzieci 


nadeszły do składnic Rudolfa Neuwelła 
Piac Marjacki 8. 


ul. Kazimierzowska 25. 


ul, Gródecka 


ul. Krakowska 25. 


6572 
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H Ktokolwiek wyjeżdża nad polskie morze, winien zaopatrzyć się w znakomite , 


przewodniki Dra M. ORŁOWICZA 
ILUSTROWANY PRZEWODNIK PO POMORZU, 


cena zł. 960 
oraz 


ILUSTROWANY PRZEWODNIK PO ZIEMI KASZUBÓW 


cena zł, 4— 


ukazały sie Świeżo z druku nakładem 


„KSIĄŻNICY-ATLASU" 


Lwów, Czarneckiego 12. 
Warszawa, Nowy Świat 59. 


Żądać we wszystkich księgarniach. 


6559 


Nakładem Lwowskiej Spółki Wydawniczój, Sp. z ogr. odp. — Z drukarni Polskiej, Chorążczyzna 31, pod zarz. Z. Kiełbusiowicza, — Odpow. redaktor Tadeusz Strołński. 


